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GlOS ROBOTNICZY 
. TABLICA -HbNOllóWA 

NI WVKONALI 
~[1~~ 1!10@8~~ 

290 tys. robotników 
i pracowników umysłowych 

podjęło zobowiązania . 

na cześć li Zjazdu .partii 

ORGAN KW I KŁ POl.SKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 
Poniżej podajemy listę układów, których 'lałogi zwycięs~o reali­

zują.c zobowiązania produkcyjne zameldowały o przedtermmowym 
wykonaniu zadań czwartego roku Planu 6-letniego. 

NR 218 12928) ROK IX t.ODt, PONIEDZIAŁEK 14 GRUDNIA 1953 ROKU CENA 15 GR NRr"'a :uk!adu 
____________________ .;... __________________________________ , ..... ________________ _ 

t. Przędzalnia Toma!'lzowsklch ZPW 

Oata 
wykonania 

planu 

20.Xl. 

Z DOTYCHCZASOWYCH OBLICZER WYNIKA, 
ŻE W ŁODZI 1 WOJEWODZTWJE ZOBOWIĄZA· 
NIA DLA UCZCZENIA Jl ZJAZDU NASZEJ PAR­
TU PODJĘŁO JUŻ OKOŁO 290 TYS. ROBOTNIC 
J R080TNJK0W. MAJSTRÓW I TECRNIKOW, 
JNŻYNIEROW 1 PRACOWNIKOW UMYSŁOWYCH 
(W TYM W LODZJ PRAWIE 190 TYS. OSOB). 

Do wszystkich pracujących ~chlopthł!. 
2. 
3. 
4. 

Wykońnalnia ZPB im. Harnama 21.XI. 
t.ódzka Fahrylia Ma!'lzyn Jedwabnic'lych 23.XI. 
ZPW fm. Swierczewskieao 24.Xl. 

WZROSM JAKO~C TKĄNIN tunku uzy8kano tu dzl~ki 
wzmo:!:enlu pracy m&1owo-p0-
li tvczn~j I d~alaniu tłab-
8zych tkaczy. 

Zrealizujmy zadania 
5. 
8. 
1. 
8. 
9. 

10. 

Tkalnia Ozorkowskich ZPZ 24.XI. 
ZPW im. C.wardii Ludowej 25.XI. 
Tkalnia ZPZ im. NiedzielskleJ?O 26.Xł. 
Pnędzalnia Ozorkowskil'h ZPZ 27.XI. 
Przędzalnia ZPZ Im. Wiosny Ludów 28.XI. 
t,órł7ka Fahryka Maszyn 28.XI. 

w C?:vn\e Przedzjaz.dowym 
ralo~a tkalni ZPB Im. W••~· 
ri z.r\a('i.nie podniosła Jakość 
prod11kowanyC'h tkanin Obec-
n\e tkaln.a przekracza plan 
1akośriowv o 13 proc. Tak 
waczn.v wzr~t tkanin I ca-

ZESPOŁ MAJSTRA 
KOSACKIEGO 

PRACUJE CORAZ LEPIEJ 
ZMpół maJ.stra tkackleao 

Edwarda Ki»ackiego z ZPB 
Im. LukaembJJr1 do niedawna 
nie rMliz.owal ew(}iCh planów 
Jakościowych Z chwilą pod· 

wypływaiqce z uchwał 
IX Plenuni KC PZPR 

11. 
12. 
13. 
14. 
15. 
16. 
17. 
18. 

ZPW im. Ossowskiego 1.Xll. 
Wykońc7a1nia ZPW 9 Maja 1.XTI. 
Tkalnia ZPZ im. Bardowskiego l.XH. 
Rud1ka Wykońt"7.Rlnia Przem. Bawełnianego I.XJI. 
Przedzalnia cienkoJ>nędna ZPB Im. Dubois l.XII. 
Wykończalnia ZPW im. Luknsińskiego 2.XU. 
Tkalnia ZPB im. Marl"hlewskiego 3.XU. 
Tkalnia Pahianic-ki<'h ZPB oddz. w Moszczenicy 4.Xlł. 

19 • 4.XII. . 1~ bm.-posiedzenie 
Sejmu PRL 

jęcia zobowiązań wnyscy 
tkacz.e po6tanowili między 
sobą współzawodniczyć w 
walcr o uzyskanie jak naJw ę­
kszej ilości tkanin I gatunku 
W rez.ultacle wspólnego wy­
siłku zespół ten oe1ąga już 
60.4 proc. tkanin J gatunku, 
przekrarz.ając znacz.nie podję­
te zobowiązania. 

Zjazd przodujących· chłopów woj. łódzkiego 20. 
21. 
22. 

ZPW im. Reymonta 
ł,ódzkie ZPW 5.XI1. 
Zakłady Przemysłu Poń<'ZO!'l7nlczego w Zdułiskiej Woli 5.XII. 
Tkalnia 7.PW im. ł,ukasińskiego 5.XU. 

DNIA 12 BM. W SALI TEATRU NOWEGO W ŁODZI OBRADOWAŁ ZJAZD PRZO­
DUJĄCYCH CHŁOPÓW, W KTORYM WZIĘŁO UDZIAŁ OKOLO 400 PRACUJĄCYCH 
CHŁOPÓW PRZODUJĄCYCH W WYPEŁNIANIU OBOWIĄZKÓW WOBEC PANSTWA, 
W ZWIĘKŚZENIU URODZAJÓW I ROZWIJANIU HODOWLI, DELEGOWANYCH 
PRZEZ WSZYSTKIE GMINY WOJEWÓDZTWA ŁÓDZKIEGO. 

Tematem obrad zjazdu byl;1o sprawy zwiąnne r. realizacją zadail postawionych przed 

23. 
24. 

, 1 25. 
26. 
27. 

Tkalnia ZPW 9 Maja 7.XII. 
Przędzalnia cienkoprzędna ZPB im. Mar<"hlewskiego 7.Xll. 
Tomaszowska Fahryka Dywanów i Chodników 7.Xlf. 
Przędzalnia ZPZ im. Niedzielsldego 7.XH. 
Przędzalnia Pahiankkirh ZPB oddz. w Moszc'lenicy 7.XH. 

Biuro Prac SeJmowYch 
.Kancelarii Rady Państwa 
n.wladamla, ie Prezydium 
SeJmu ustaliło termin po­
sled1enla Sejmu Polskiej 
R1enypo1politej Ludowej 
na piątek, dnia 18 rrudnla 
br. 

Posiedzenie 
lłę o irodz. 11, 

rozpocznie 

Czesława Jelińska-to ledn:i 
z pnodujących tkaczek z zEHr 
połu majstra K06ackiego 
Wprawdzie niedawno nauczy­
ła się zawodu tkaczki, ale w 
111czym nie ustępuje stan>lym 
robotnit'om Z zapałem wal· 

pracuJ11cą W$lą pn:u IX Plenum KC PZPR. 

Po zagajeniu zjazdu przez I sekretarza KW PZ~R -
tow Michalinę Tatarkównę·Majkowską - przewodniczącą 
zjazdu - referat wyglOl>il pr ..::ewodniczący Prezydium Wo· 
jewódzkiej Rady Narodowej - ob. Julian Horodecki. 

Po omówieniu wytycznych scharakteryzował osiągnięcia 
IX Plenum KC PZPR i sytua- województwa łódzkiego w o­

Powiat 
radomszczański 

28. Przędzalnia ZPW im. Berłkkiego 7.Xll. 
29. Tkalnia „Centrala" ZPB w Pabianical'h 8.Xłł. 
30. ł..ódzkie Zakłady Pr7.emysłu Gumowego 8.Xll. 
31. Przędzalnia odpadkowa ZPB im. Dzierżyń!'lkiego 8.XII. 
32. Pabianickie Zakłady Tkanin Technicznych 8.XII. 
33. Południowo-ł,ódzkie Zakłady Przem. Pońrzosznlr'lego 8.Xll. 
34. Południowo-Łódzkie Zakłady Przem. Jedwabniczego '-------------1 (Dalszy ciąJ na ,,;tr 2J cji międzynarodowej referent kresie wladzy ludowej. 

W ciągu li lat 1stn1en!a Pol­
ski Ludowej dokonano olbrzy· 
miej pracy w dziedzinie odbu · 
dowy rolnictwa ze zn1s:z.czeń 
wojennych 1 stworzenia wa· 
runków dla dalszego 1ego roz.. 
woju. Wydatnie poprawiła się 
sytuacja małorolnych I śred· 
moralnych gospodarstw, ogroł­

niczony został wyz.ysk lcułack1 . 

8.Xll. 
Wykończalnia ZPB im. Marchlew!'kiego 

Dnia 10 grudnia 
1953 r. prze­
trodntcząc11 KC 
PZPR - Pre­
us Rad11 Mini-
strów, 8ole-
1łat0 B•eru.t, 
zwuidz!ł wraz 
.t cdonkami 
Btura Poli· 
tycznego KC 
PZPR pole a z 
pZa nótO u• t.a.-

n ist uczn yc h 
pnedstu wiu lCI• 
cyt•h ston od­
bitd >Wił j TfJZ• 

budowy 01az 
pe•1pPktuw11 

f'ozwojouie sze­
ngu miast 

polsktch.. 

CAP - tot. 
Ztł:a Wdnwlńekl 

O wzrost szeregów organizacji ZMP 
X\I Plenum Zarządu Głównego ZMP po-

•lawiło przecl całą orga nlzadą puwa· 
tne I \łuthte zart11nla. zadania wzmożenia 
praC'y pulilv1·znł'j, w:v1·hnwawczej wśród 
młodzll'ŻY 11ra2 walki o wzrnst szeregói" 
Związku !\11111\zit>?y Pol<\klej. lX rtl"num KC 
P:lPR nakreślilo ptud mlodzletą konkretne 
udania p1·zr1tłownktwa na W!17.Ylltklrh otl­
cink111·h na11zeJ dzialalności. na.kre!llłlo iada-
011 walki u o'izczędnośi' I Jako~ć produkcji, 
walki o wykrvwanle nowyrh rt'zerw w 
!lłnmy~le I rolnkfwie l o upowszechnianie 
11uWll'h metod pra<·y. 

Zadania puslawlone przed organlza('ją 
priez IX Plrnum KC PZPR l XU Plenum 
Zli ZMP s"I t.e sohą nlerozłąrznie związa­
oe. Młodzież wtedy sprosta tym ,.adaniom, 
łdrd;t jeJ ~wiadomość pollł:vczna h~rfZit': się 
rozwija.fa rńwnoll'gle do tych rosnąc.\ocll 

W\'Cid zadań, Mlud~icż sprosta tym za1la· 
oiom wtf'dy. kif'dy ZMP poprzez wzros& 
.;wyl•h szeregÓ\\' t•ura.i bardziej b.:•lzle roz• 
urn.al zasięg swego oddziaływania politycz­
nego. 
Zągadnlenfe wzrostu szereg(lw ZMP Jest 

11c1rr6lnM 1111141·1" ~ odniesieniu du ml11-
dzleb łndzki"j. t.ódi I ukollnne miasta -
to wielki ośrodek przemysłowy, produkui"· 
l'J Pfit'dP \VllZy'itklm artykuły kOllilllftlPl'Yj­
ne dla zupokoJenla wciąż ro„nąrych po­
tneh na"'ll'!!.O <;poleNJeńsłwa. Wytyc1:11e lX 
Plenum KC' uhowiązują wię<' organizarjc 
Z!\fP w t.udit I województwie sz1·ze1titlnte. 

Dlatego tei nalf'i:'I' właz bardzleJ powięk• 
nar armię mlodiieiy w pełni lwiadomeJ 
swnh zadań. 

W dziedzinie wzrostu szeregów ZMP or• 
1aniza1•Ja łódzka ma jui powaine o"i4gnlę· 
cla Od t.-zerwca do grudnia br. przyjęto 
około lll.1100 nowyrh członków, w l'Vm po­
ważny pro<'l'nt nowoprzyjęt:vrh ZMP-ow­
l'ÓW lO ruhotnicy. zall·udnienl bezpośrednio 
przy warsztatach pracy. 

W wujt'wi1dztwle w t:vm samym ollre~le 
pru· jęło do 1u~ani1.arjl punad 9.000 nuwy~h 
edonków. Najwii;ksz~·ml oslągnle1·laml w 
ll11f'cl7.iniP wzrostu szere~ów ori;-aniz11cJI mo­
l:- się, posuz:vcić w naszym województwie 
po'ill\aty: lę1·zyt·kl I radoms:iczańskl oraz 
Pinl"'ńw-mi11 . .;lo. 

Unl\y wskazują, Żf' uchwały XII Plenum 
ZG ZMp znalil.zly żywy oddźwli;k w szt-re­
!rll urunliadi ZMP ·owskich tak t.odzl, .lak 
I wojewńdr.twa, Jt"dnak mimo nlewiłtpli­
wy<'h o~llltAnil;t' w realizacJi u<"hwat XIJ 
Plenum ZU Z.MP urganiza~·Ja łódzka I wo­
jrwódzka ma)ą wit>le ora.ków w pracy nad 
wzru!łtem szere1ńw ZMP. 

Plcrwsz:vm iasadniczym nledoclągnlęcłt'm 
lest tywlołuwo~ć h•l dzlalalnoścl. W wielu 
takładarh organbacje nie potrafla przez 
1wy1•h akt;vwlslów dolne~ do młudego 
chlopu czy di:iewc·z:vn:v, ruz\ou:vt? nad nl-
1111 opieki. czuwać nad włailrlw)•m wzrostem 
lltregów org1rnl:r.ac.Ji. Wynik tego Jest taki, 
it Pr&;\ jmowanie do organiza<'li iest przy­
P•llkuwc. bnplanowc. 

W t.odzl Istnieje wielt' faktów. mówlą­
r1cb, t• or~ani7.a1·Ja ZMP w danym zakla­
dilt łt wszy!lł'Y JeJ aktywl~cl nie są Puwlą· 
zanl t mlod:zif'żą niezorganizow1&ną. Młoda 
rohutnica - Janina Koniruna z Zakłariów 
Im. k11nicklego, zgłosiła się o~tałnlo do za­
rządu llkladowego ZMP po deklarację. 
Przez ł lata Jej pracy w tym zakładzie 
oruniu1·Ja do nleJ nie dotarła. De<"yzJa 

wstąpienia do ZMP dojrzewała w nleJ 11a• 
munutnie. organizacja nie miała na to iad- · 
nego wpływu. Fakty takie wymownie 
świadei~ o bwlołowoścl w pracy nfektó-· ' 
rych instancji ZMP w zakrl"sie wzrostu sze­
rel{ów or11;a.obacylnych. !\fa to swoją złą 
stron~ I w tym, tt wielu młodych chlOP<'ÓW 
I dzlewnąt przyJmuje alę do organizacji 
bei: wskazania Im obowlt,zk6w, Jakie wynl• 
kaJą z przynależności do 7.MP. 

Nie Jesł przypadkiem, ie w Zakładach 
Im. Strzelt'zyka w okresie 4 miesięcy prsy­
Jęto zaledwie 17 nowych członków, podczas 
gdy w tym samym okresie w Zakladaeh 
Im. l\1archlewsklego przyjęto 243 członków. 
Biorąc nawet pod uwai:ę stan liczebny mło· 
dzleiy pracuJacej w obu za.kładach, Ilość 
nowych członków przyjętych w Zakładach 
fm. Strzelczyka Jest niewspółmiernie niska. 

Dzieje •łę tak dlateiro, ie wzrost szeregów 
organi:zafyJnY<'h w tych zakładach jest spra• 
wą szczupłego grona aktywistów, a nie spra­
wą ogólooorganizacyJną. Zarząd zakładO• 
wy ZMP nie potrafił postawić przed wszyst· 
kiml ciłonkaml organizacji konkrelnych za­
dań I uakiywnić łeb w pracy nad wzrostem 
1zcregów Z:\tP. 

W województwie natomiast mało u­
wagi zwraca się na likwidację „bia­
łych plam·', w wielu gromadach nie zor­
ganizowano dotychczas kół Zl\lP, nie umo­
żliwiono tam mlodzleiy wyzwolenia s!ę z 
Ul'Ofanła. prusll,dów zaelemnłaJącycb spoJ­
nenie na nowe, budujące się życie. lstnie­
J'łce koła ZMP w wielu wypadkach są po· 
sbaWione pomocJ I opieki. 

Wnioski nasuwa.ją się same. Organlzarja 
łódzka I wojewódzka Zl\IP nie osiruoą peł· 
nego zwycięstwa w dziedzinie wzrostu sze­
regów or~anizacyjnyclt, Jeżeli nie wydadzą 
skulennej walki wszelkim przejawom iy­
wiolowości. rcl'huJąrej slyl prac-y członków 
wielu zanądow. 
Zarządy dzlelolcowe l powiatowe ZMP 

wlnn:v częśl'iej analizować pracę poszcze­
goln.' ·cb zarządów zakładowych i gmioDY<'h 
Zl\IP pud względem wzrostu szerer,:ów 
Związku l\lludzieży Polskiej, li.by można 
b:vlo w porę w)·krywa(' I likwidować niedo­
ciągnlęC'la. ahv upuwszeł'hniać doświadcze­
nia przodujących organizarji, 

Przed w11r;vstklmi zart.11dam1 ZMP Jako 
glównr zadanie w wah·e o wzrost szerl'· 
gi•w organizaC'JI stawia(' nalei.v stałą, syste­
matyczną pra1·ę z mlodzll'tą nleznrganizo· 
waną. poprzez rozmowy z nią. poprzez or­
gani~owanie kulturalnych rozr}·wek I wcią· 
ganie Jej do pral'Y organizacji. \\I pracy nad 
wzro„tem orKanlzat'Ji trzP.ha bezwzględnie 
walczyć 1 wsz!'lkiml pr11ejawam1 akc:vjno­
śl'i. niekolektywnej pracy i bezdunooś<"i. 

Oręanizae,la Z.\It> hędziP moga §prostać 

zadaniom. Jakle stawia przed nią partia, 
wtedy, kiedy wszy~tkle jej ogniwa. ka.żd:V 
jt'j czlonrk dolob wszelkl<'h starań. by po­
itlęhli' i rozszerzyć pfa<'e polityl'Zną wśrod 

mas mlodzle:i:v niezorganizowanej, gdyż tyl· 
ko tą droKą moina w11mocnić I rozhudowai' 
szeregi Związku Młodzieży Polskiej -
pierwsZt'RO pomornika partii. 

W pracy tf'J IZl'Zególnej pomocy or11:anl· 
zacJom Zl\1P·ow!lklm udzlelil' muszą urga. 
niz:u·Je partyjne. które winn:v stale poma­
ga(' Z:\!P-owl'om w przer.wy<"ieżaniu trud· 
nnś<'ł, na Jakle oni napot~·kają w realizacjl 
uchwal Xll Plenum ZU ZMP. 

wykonał 

roczny plan 
doslaw 
.zboża 

Po wyz.woleniu około 6UO 
gromad w nasz.ym WOJewódz 
twie otrzymało $Wlatlo elek· 
tryczne, a do końca br. w dal· 
sz.ych 30 gromadach iably~nq W dniu 1% bm. pow. radom­
żarówk1 elektryczne. W1~le 11czański zameldował o wyko­
gromad ma JUŻ stałe klna, a do naniu J'i>CZnego planu skupu 
innych docierają kmo ruchO· zboia. Powiat leu równlei Ja­
me. Podezas gdy przed WOJn'ł ko drugi w nuzym woje· 
no 17 gromctd w naszym woJe- wództwle został -zwolniony od 
wództwie przypadała l pełna miarek I odsyp6w. 
sikoła podstawowa, obecnie w Suk<,es, Jaki osiągną.I powiał 
każdej gmm1e mamy lch ~c; radomszaańi;kl w terorocz-

35. 
38. 
37, 
38. 
3!ł. 
40. 
41. 
42. 

43. 
44. 
45. 
48, 
47. 

9.XII. 
Tkalnia odd'liału li ZPB im. Armii Ludowej 9.XJI. 
Przędzalnia cienkoprzędna ZPB w Pabianicach 9.XII. 
Przędzalnia Zduńskowolskich ZPZ 9.XIJ. 
Zakłady Wytwórl'ze Aparatów Telefonicznych 10.Xll. 
ł.ódzkle Zakłady Ma~7Vn Włókiennic'lycb 1 O.Xll. 
Wytwórnia Sprzętu Methanirznego 10.Xll. 
Przędzalnia średnioprzędna odpadkowa ZPB 
im. Mar<"hh•wskiego ll.XII. 
Tkalnia ZPB im. Harnama 11.XH. 
Przędzalnia Mazowieckich ZPW I l.Xll . 
Oddział „Tomofan" Tomaszowskith ZWSz. 11.XU. 
ZPP im. Zubny<'kiego 11.Xll. 
Przęd.,,alnia odpadkowa ZPB Im. Armii Ludowej 11.Xll. 

Kllka. I ne; akcJi skupn zboia, naleb p • J T It 
w WALCE o WVPEl:.NJENIE f zawdzlęr7ać dohreJ orranl• ra COWill cy n u ury N d 

OISO\VlĄZKOW WOBKC I zacJ~ pra<'y całego aktywu ara a 
OJCZ\'ZNY I pow1a~wr1to. cmlnn.-go I gro-

mad-,;klf'go oraa patrlot:vcmeJ dyskutui·ą ad t . IX Pl Coraz Wtęcej chłopów na 'postawie pr&f'uJąceso chłop· n ezam• enum ,' . .k „ 
5Zego WOJewodztwa rOZUIJlJe, I dwa pracowni ow 
te te wszystkie zdobycze W10:i I ' ŹORGANlZOW ANE P.RZEZ KOMITET Fl\ONTU NA· I 
nasza z.11wd1.1ecza władty ludu· RODOWEGO ZE:BRANIE PRACOWNIKOW KULTURY I . · • 
wej, zawdl.lęcz.a orgamz.aturce Zlot korespondento'w POSWIĘCONE OMÓWIENIU ZADAN WYNIKAJĄCYCH I zaopatrzenia 
naszych zwycięstw PolskieJ Z WYTYCZNYCH IX PLENUM KC PZPR ZGROMADZI- . 
Zjednoc1.0nei Partii Robotru· ŁO WCZORAJ W SALI KINA „WISŁA" AKTORÓW, z zakłado'w przemysłu 
ci.ej. Rośnie świadomość ro.is robotniczych PLASTYKÓW, LITERATÓW, MUZYKOW, PRACOWNI· 
chłopskich W ostreJ walce z • KOW FILMU ITP 
kułactwem hartUJe Się bOJOWB 1 chłopskich • znrzebneno 
postawa biedoty wiejskiej 1 • Rererat nt. „Nasze zadania w walce o uyb6te podnle- 6 6 
chłopów średniorolnych. Polsk1e110 Radia &lenie stopy życiowej mas pracującycbu wygłosił rektor Ut. 

Tegorocz.na kampania skupu 5 prof. dr Jan Szczepański. 
zbo:i:a może być tego dowo- IX Pl J ł I k h ż I h Wczoraj w sali Międzywoje· „ enum za {l'lowa o s ę ac coraz powa n ejszyc u-
dem. Chłop! 9 powiatów na· wódzkiej Szkoły Partyjnej w za~adnieniamJ rozwoju go.1- dań. 
szego woiewództwa zostall d p I kl Lodzi odbył się zlot korespon· po arczego 0 5 - powie- Zwlęk"zenie produk"ll oz-zwolnieni od miarek I odsy· d · ł I kt S ... " ~ dentów robotniczych t chłop- z1a m. n re or zczepau· nacz.a podniesienie stopy ży. Pow, przekraczając 90 pro. c. ki· J d k · k ·d z 

b skich oraz kierowników radio- s · - e na ze az Y ro - ciowej mas pracui·ących. A rocznego planu skupu z oza. "-I t kó d h 
węzłów Polskiego Radia. w„. 6 osun w gosp0 arczyc wraz ze wzrostem dobrobytu Chłopi pow. skierniewi·~k1ego · b t 

k W obradach wz1ęl1 udział: pociąga za so a zm any w rodzą s1·ę nowe potrzeby, ro-zameldowali o !OO.proc. wy o- d ·ed · db d Ch przedstawiciel Rozgłośni Cen- 7.I ztme na u owy. o- mą potrzeby kulturalne. Ich naniu obowiązkoweJ· dostawy d I · to b d k · tralnej Polskiego Radia tow z więc 0 • Y 0 onywa- zaspokoi· enie jef;t równie! z.a-zboża dla państwa. ły si• o k. k · Werner, sekretarz KŁ PZPR, " ne w 11-nm u pour daniem pracowników kultury 
O WZROST PRODUKCJI tow. Siewierski i sekretarz danym, by ujął' le I pokiero- I sztuk\. 

ROLNEJ KW PZPR, tow. Miśkiewicz.. wać planowo A do tego po- Trzeba otoczyć serdeczniej. 
W oparciu o ros~ącą pom~ Celem zlotu było podsumo- I wołani są .właśni~ praco~mi- szą opieką świetlice fabrycz-

Wczoraj w ł..odzł odbyła lłę 

narada pracowników słui\Jy 

taopatrzeoloweJ l ma_ęazyno• 
weJ a ... kładów podległych 

Centralnemu Zarządowi Prze• 
myslu Zgrzebnego. 

' Tematem narady było om6· 
włenle dotychczasowej pracy 
aparatu zaopa&rzenlowego I 
magazynowego oraz us&alenle 
wniosków I wYtycznyrb do 
pracy na rok pr11yszły, w O• 
parciu o wskazania IX Ple• 
num KC naszeJ partii, . d . ' wanie dotychczasowych osią~ ! cy W~l.vstkwh dz.tedzin życia ne ,- wiejskie. Trz•ba wyJś" panstwa lu owego rozwiJa s ę 1.,,,,,, kulturalnego " " Uczestn1·cy narady poddalł aktywność pracu1ących chlo· n "" w pracy oraz omówienie 1 · poza rogatki mluta - na 

zadań korespondentó robot I p k t •- szczegółowej analizie swoją pów, którzy podnosząc produK- w • racownicy ul ury s .... ją wieś, tam pomagać w organl· 
cję rolniczą zwiększają towa· niczych I chłopskich i kierow· I na szczególnie watnv'm odcin· zowanlu życia knlturalneso, dotychczasową pracę, wska-
rowość swych gospodarstw. ników radiowęzłów w świetle I ku w realizacji wska...ań IX w szenenlu oświaty. z.ując na zasadnicze znaczenie 

wskazań IX Plenum KC I Pl 0 i zaopatrzenia dla produkcji za-N.1si chłopi w 1937 roku Lble- enum. n maj11 kl!lztalto- Rozwinąć trzeba I pogłębić kładów przemysłowych. 
rali przeciętnie z 1 ha 10,2 Q PZPR. I wać §wladomo~ć mal!!. mohill- dorobek działalności Teatru 
ż;yta. a dzisiaj uzyskują śreo- Dyskus.Ję podsumowal ~e- I zować do wykonywania pła- Ziemi Łódzkiej Przed Filhar- . Omówiono„ r6w~1e~ kszere! 
nio 14 5 q z 1 ha c:i:yh 0 4 3 " .kret.arz KŁ PZPR, tow. S1e- I nów produkcyjnych do rea-

1 t d . I medcx:1ągmę.., na o cm u Ul 
• • • ... wierskl I I . . . moną 6 o1 za ame eszrze opatrzenia w zakhidach pod• wi.ęcej. jęczmienia o 1,7 q w\ę. I · lzacj1 na 1111uystkkh odcm· szerezego upowszechniania ległych CZPZ, Jak m. in. po· 

ceJ, owsa o 3 q więcej, ziem· I muzvkl przez docieranie bez- I wierzchowne przeprowadza-
n1aków o 20 q, buraków cu· 1 Wł pośrednio do zakładów pracy. I nie ścislych analiz materi.ało· 
krCowy~h o llO tq. n I osk1•e masy 'pracu1•ące Trzeb• Jak naJwle<'eJ ludzi I wych, niedokładne wykony· stw~ą~l: ~f~t~t!.,a:S~~~a:,a P~ I wciągnąć w orbitę zainłeruo· I wanie dokumentacji, niewła-
obradach IX Plenum KC PZPH I wań kulturą l sztuką. li l;ciwe magazynowanie I prze• 

I . chowywanle surowców co po. 
pomoc ta wzrastać t>.:dz1e I I 

1 
Lecz, azeby to oslą~ną~, arty· I woduje często poważne zabu· 

w jeszcze szybszym tempie. I WQ CZR 0 SWe prawa sta rriusl ~wo~zyć dzieła będ,ą· l rzenia w procesie produkcji, 
Obecnie mamy 190 GOM I l~ --. 

1 
ce na naJWYzszym pozlom.e, I pociąRa za sobą poważne stra-

POM, Sekretariat Włoskiej Powszechnej Konfederacji Pracy dzlela o w~~JkleJ wart.o~! I ~y~ wµływ::' . na zaniżenie Uo-
280 fstnlelących w naszym ogłosił komunikat, zapowiadający przeprowadzenie strajku ldeologlczneJ 1 artystycznej - sci i Jakosc1 produkowanych 

wo.1ew6dztw1e sp6łdz1eln1 pro- robotników przemysłowych w czasie od godziny 6 dn ia 15 zakończ~! swój referat rektor artyk.ułów. 
dukcyjnych socjalistycz- grudnia do godziny 6 dnia 18 grudnia. StraJk ten, proklamo- Szczepanskl ~u~o u~agl poświęcono ró-
nvch gn~podarstw chłnp•kich wany dla poparcia słusznych żądań ekonomicznych klasy wm~z sprawie . st.al.ego podno-
ma poważne osiągnięcia w ro hotn1cze3 obejm ie liczne gałęzie przemysłu. ·W niektórych W dyskusji, jak~ się następ- sz.ema kwallf1k.acJI za~cao-
walce o wzrost produkcJ1 rol- przedsiębior~twach czas trwania stra.iku r.ost.anie ograniczo· nie wywiązała głos zabrał wych pra_cowni~ów dz:61ałó~ nej Na szczególną uwagę za- ny do .6 godzin Nie będą strajkowali pracownicy pewnych m.tn. znany łódzki plastyk zaopaktrz~nta lś mapodgazvn ~ <? 

Głowacki, rektor PWSA Mat· raz omeczno cl niesienia (Dalszy ciąg na str. 3) przedsiębiorstw komunalnych. . 
kowska f dyrektor Wytwórni na wyższy poziom pracy po-

......... „ . . . . . ........ 

Z pobytu 

parlamentarzystów 

francuskich w Polsce 
NA ZDJĘCIU: grupa de· 
putowanych francuskich 
na Rynku tO K rakuwze: 

eAI - (OL Z. Wdo•lńskt 

Wra~en!n Daladier'a z po· 
bytu w Polsce 

- patrz str 2. 

....... . 

Filmów Oświatowych Paa1ecz- litycznej z tymi pracownika-
nik. mi. 

Nowy 

martenowski 
uruchomiono 

·w hucie 

JJ Po kóJ.'' 

• piec 
W dniu 12 bm. w huc!e 

„Pokój" dokonano pierwszego 
uroczystego spustu stali z 
nowozbudowanego nowoczes­
nego pieca martenówskiego. 
Nowy ten agregat. o wysokie) 
zdolności produkcy]nej, zbu­
dowany został przez załogi 
Stalinogrodzk 1ego Zjednocze­
nia Budownictwa Przemysło­
wego I ZJednoczenia Montażu 
Urządzeń Przemysłowych, 
które w ostatnich miesiącach, 
os1ąga1ąc bardm wysokie 
tempo pracy, znacznie przy­
spieszyły terminy wykonania 
poszczególnych robót 
Wyposażenie tego pieca. w 

całości zautom„t.vtow<inego, 
zawdzi1.,>czamy POmo1:y Związ• 
ku Radzieckie&o. 
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Niezłomna przyjaźń 
bratnich narodów 

ZSRR i Czechosłowacji 
Wymiana depesz z życzeniami 

Do Prezydenta Republiki CzechosJowackleJ 
Towarzysza Antonina Zapotocky'ego 

W dniu 10 roeznicy podpisania radziecko - CZl!cho~1owackltt­
go układu o przyjaźni, pomocy wzajemnej i współpracy po­
wojennej, pros1ę przyjąć, Towarzyszu Prezydencie, sę1·decz- ' 
ne pozdrowienia w imieniu Prezydium Rady Najwyższej 
Związku Socjalistyczych Republik Radzieckich l moim 
własnym. . 

Prezydium Rady Najwyższej ZSRR życzy narodowi cze­
chosłowackiemu dalszych sukcesów w umocnieniu swego 
państwa ludowo - demokratycznęgo, nieustannego rozwoju 
i rozkwitu zaprzyjaźnionej Czechosłowacji, utrwalenia przy­
jatnl radziecko - czechosłowackiej w Interesie pokoju i bez­
pieczeństwa ml~dzynarodowego, 

K. WOROSZI'ŁOW 

Do Przewodniczącego Racly Ministrów 
->1> Republiki Czechosłowackiej 

Towarzysza Vilenfa Słroky'ego 
Z okazji 10 rocznicy podpisania układu o przyja:tnl, pomo­

cy wzajemnej i współpracy powojennej między Związkiem 
Radzieckim a Republiką Czechosłowacką, pros~ Wu, Towa­
rzyszu Premierze, i Rząd Republiki Czechosłowackiej, przy­
jąć moje serdeczne pozdrowienia. 

Ubiegłe 10 lat potwierdziły, że układ ten odpowiada żywot­
nym interesom naszych krajów, przyczyniając się do umoc­
nienia pokoju i bezpieczeństwa w Europie. Znaczenie ukła­
du wzrasta szczególnie obecnie, gdy próby odrodzenia mili­
taryzmu niemieckiego wywołują uzasadniony niepokój wśród 
miłujących pokój narodów Europy. · 
Życzę bratniemu narodowi czechosłowackiemu I Wam oso­

biście, dalszych sukcesów w dziele umocnienia I rozkwitu 
ludowo - demokratycznej Republiki Czechosłowackiej. 

Niechaj krzepnie niewzruszona przyjaźń i współpraca 
Związku Radzieckiego i Republiki Czechosłowackiej dla do­
bra narodów naszych krajów, w interesie utrwalenia pokoju 
w Europie. 

G. MALENKOW 

Do Prezydium Rady NajwytszeJ 
Zwij\zku Socjalistycznych Republik Radzieckich 
Towarzysza Klimenta Jefremowicza Woroszylowa. 
Do Rady Ministrów 
Zwilłzku Socjalistycznych Republik Radzieckich 
Towarzysza Georgija Mak.symilianowicza Malenkowa 

Szanowni Towarzysze! 
W dniu, gdy cały naród czechosłowacki radośnie czci 10 ro­

cznicę podpisania radziecko - czechosłowackie~o układu o 
przyjaźni, pomocy wzajemnej I współpracy powojennej, 
przyjmijcie nasze gorące życzenia I najserdeczniejsze pozdro­
wienia, jak również zapewnienie szczerej przyjaźni, wdzięcz­
ności I ml!ośc1 narodu cY.echosłowackie110 dla wlelkłep,o na­
rodu radzieckiego, nie1łomnie kroczącego naprzód ku pro­
miennym wyżynom komunizmu. 
Układ radziecko - czechoslowackl, podpisany 12 grudnia 

1943 roku w Moskwie, jest przekonywaJącym wyrazem no­
\~ych w hi~turli stosunków między narodami, stosunków 
opartych na konsekwentnym poszanowaniu niezawisłości i 
wzajemnych Interesów. Układ ten, zawarty w duchu leninow­
sko - stalinowskiej polityki pokoju i przyjaźni między naro­
dami, w myśl zasad internacjonalizmu proietariackie&o, rów­
nouprawnienia i przyJaźni narodów, założył trwały funda­
ment ścisłego sojuszu i braterskieJ współpracy międ7.y naro­
dami Czecho!':lowacjl i Zwią1ku Radzieckiego oraz stał ~ię 
doniosłym momentem nie tylko we wzajrmnych stosunkach 
radziecko • czechosłowackich, lecz równle!: w historii na~zcj 
ojczyzn.V. 

Bezcenna. ofiarna pomoc Zwl14zku Radzieckiego przyniosła 
naszej ojczyźnie wyzwolenie z jarzma niewoli fa~zystowskiPj. 
Z miłości1t i zachwytem witał narńd czechosłowacki w swoim 
kraJu okrytą chwalą Radtlecką' Armię - Wyzwolicielkę. Wol­
ność wywalcrnna dla nas przez Zwią1ek Radziecki - to 
prawcl:nwa wolność, dzięki której nt1ród nai-z mńgł obrać no-· 
v.ą w histurii drogę: drogę do szczę~llwej, socjalistycznej priy­
szłości w wyiwolonej ojczyźnie. Wspaniałomyślna, braterska 
pomoc Zwupku Radz1erkiego, udzielana nam we wszystkich 
dziedzina ·h naszego budownictwa, I bogate, niewyczerpane 
doświadczenia, jakie nam Związek Radziecki tak chętnie I 
be11nteresownie przekazuje, przyczyniły się do te~o. że na­
ród nas2 mógł o~lągnąć wielkie sukcesy w rozwoju ekonomiki 
I kultury 01 az zapewnić nieustanne podnoszenie poziomu 
życia I dob1 obytu wszystkich ludzi pracy w naszym kraju. 

Narody czeski ł słowacki mogE obecnie zajmować się po­
kojową i tw61czą pracł! nad budownictwem socjalirmu w na­
szym k1aJu, alb11w1cm sojusz I przyjaźń ze Związkiem Ra­
dzieckim oraz lnn;ml kra.lam! potężnego I niezwyciężonego 
obozu pnkoju umacniają sytuację naszej ojczyzny na arenie 
międzynarodowe), gv·arentują jej niezewlslość I bezpieczeń­
stwo oraz da.ia jei pewność, ~e Już nigdy ł w żadnej postaci 
nie powtórzy 5ię tragedia Monachium. Uporczywa I bohater­
ska walka Zw1ą1ku Radzieckiego o pokój i przyJażń między 
narodflmi .JCF>! zarazem walką o szczęśliwą priyszłość nasze­
go k1a,1u. Dlatego naród nasz w walce tej stoi niezachwianie 
u boku narodu racb.leckięgo i z całą mocą popiera jego wy­
s1lk1, zmierzające de; zlagod1enla napięcia międzyrniroc:lowego 
I p<'kojowego uregulowania wszystkich spornych kwe8tii mię­
dzvnaro iowvc-h. 

Dziś, w pamiętnym dniu 10 rocznicy podpisania raclziecko­
crechosłowack1ego układu o przyjaźni, pomocy wz..ajemnej I 
wspólp1 acv powo.1enne.1, cały naród czechosłowacki zn-0wu z 
wd1łęrznością t miłością uzmysławia sobie, co oznaczał dla 
mego tea układ w przeszłości I uświadamia sobie również 
jego w1elk1e zm1czenie dla swej przy~zlości. Przyiażń i so­
Jusz ze Związkiem Radzieckim są podstawą niezawisłości, 
bezpieczeństwa, pokoJU, szczęścia i rozkwitu naszej oj­
czyzny. 

Niech żyje nlew1rul'i70na przyjaźń l sojusz narodów ra­
dzieckiego i czechosłowackiego! 

Niech 7.vJe i niechaj staje się coraz potężnle.1s1y okryty 
chwałą Związek Radziecki, niech żyje I rozkwita nlezwyclę­
żuny, bohaterski naród radziecki! 

A.ZAPOTOCKY 
Prezydent Republiki CzechosłowackleJ 

V. 8IROKY 
Premier Rządu Rflpubllkl CiechosłowacltleJ 

m. Praga, IZ grudnia 1953 r. 

Rada MinislróW NRD 
- , , . zaaprobowała 
Lu~. H1szpan11 pro;ekt ustawy 
~alczy 0 swe prawa o planie gospodarclym 

na rok 195~ 

Daladier o Polsce: 
„POLSKA GORĄCO PRAGNIE 
POKOJU". 

„WSZĘDZIE WIDZIELISMY PODZI­
WU GODNE SWIADECTWA PŁO­
MIEN~EGO PATRIOTYZMU JAK 
ROWNIEŹ WZRUSZAJĄCE MANIFE­
STACJE ŻYWEJ PRZYJAŹNI DLA 
FRANCJI". 

PARYŻ, 13.12 
Grupa parlamentarzystów francuski.eh, która zwie­

dziła Polskę, wróciła samolotem do Paryża. 
JAK DONOSI AGENCJA AF'P, B. PREMIER EDOUARD 

DALADIER I DEPUTOWANY PIERRE LERON PO PO­
WROCIE DO PARYŻA ZŁOŻYLI OSWIADCZENIA O 
SWYM POBYCIE W POLSCE. 

Daladier powiedzial: „No- I ------------­

w~ f~. Mołotow 
przyjqł 

ambasadora USA 

wa PQlska, pot~żniejsza niż I 
dawniej, powstała z ruin. Za- I 
pewniła ona pierwszeństwo I 
odbudowie kraju i w ;;krzesze- I 
niu ciężkiego przemysłu. Cala I 
Polska jest olbrzymim placem I 
budowy. Pewne jest, że - je- I 
żeli nie przeszkodzi wojna - I 
Polska u lat 10 będzie wiel- I 
kim państwem. Stanowi OO!!. 
dz!J jednorodną całość. Nie Agencja TASS podaje: 
ma ona już w obrębie swych Dnia 7 grudnia ambasadot 
granic mniejs7.-0ści narodo- USA p, Ch. Bohlen odwiedził 
wych. Ma :szeroki pas wybr1e- ministra Spraw Zagranicznych 
Ż<I. Posiada naturalną granicę ZSRR W. M. Molotowa i z.a­
Odry i Nysy. Jej produkcja komunikował mu, że prezy­
przemyslowa wzrasta z nie- dent Eisenhower wygłosi 8 
zwykłą szybko,;cią". grudni.a w Zgromadzeniu O· 

Edou.ard T)alapier podkrr- gólnym NZ przemówienie po­
ślił, że wielki wysiłek, jakie- święcone sprawie zbroj eń ato­
go musi.eł dokonać naród pal- m~wych. Powołując s\ę na 
ski, wym'łgał od n iego wyrze- polecenie swego rządu .am· 
czeń. „Toteż-mówił D'llad'."r I basa?or pr06ił o ~wr~cci:iie u· 
....... produkcja najrozm;iitszych wa~l na propozycJe, i.ak ;e 7..S­
artykułów żywnościowych, o- I warte będą w przemówieniu 
dz..iet.y, obuwia, mebli i pr?.ed-1 prezydenta USA. 
miotów gospodarstwa domo- Dziękując ambasadorowi za 
wego, moł(ła ulec zwiększE'n'u informację, W. M. Mołotow 
dopiero od dwóch - trzech ' oświadczył, że zagadnienie 
miesięcy". broni atomowej jed niezwy-

p 1 k dk 
•1 .ł D 1 kle ważnym problemem i że 

. " o s a - po re:s 1 ~ 'I- rząd radziecki m;tosunkuje się 
dier - gorą~ praimie ~ko- do przemówienia prezydenta 
ju. Gdyby J~dnak Nieme:-.: USA w tej 6prawie r. całą 
mm~si:yły gr~n1cę na Odrze I powagą, jak to czynił rów­
Nys1e. . byloby to sygnałem nież oprzedni w podobnych 
do woJny". P. o wypadkach. 

W uikończeplu swego o­
świadczenia Thl1ad'er powie­
dzi.nl: „Wsz~zie widzleliśmy 
pod:'!iwu i;(odne śwl"1dectwa 
płomiPnnego piltriotyzmu. j<1k 
również wzrusz:ijąre m'łn'rr.­
~U!eje żywej )'rzyjażni dla 
Francji". 

Dnia 9 grudnia •v liście Ul" 
adresowanym do W. M. Mo­
łotowa p, Ch. Bohlen przesłał 
wyjątki ze wspomnianego 
przemówienia prezydenta Ei­
senhowera. 

Der>utowanv Pierre Lehnn. 
złożył oświadczenie następu­
jącej treści: 

Wr6C'J<>m do Franc11 jO?lebn­
ko przekonan.v - a przekon11-
nie to U7.aqdnię we włRścl­
wym momencie - że OORZU­
kiwa n ie formuł obrony euro­
pej~k iej, formul odprężeni.a 
je~t po prostu rhlmer1t. jest 
po proątu sprze>eme z hnno­
rem, j~t oo pro•tu aktem 
nie pr7.t-myślanej lekkomyślno­
łci. jeżeli posmk'wań tvch nic 
pnprzedza uro1„zy~te un1anle 
nienRrtt~?-~lnn~cl linii Odr11 -
Nvs.a zachr><łnia. tej prawdzi­
wej linii demRrk'łcvinej mil'­
dzv pokojem a .wolną - I to 
n~cdnie z przyr7.<"C~en\aml. ja­
kle otr7.vm:ił::i Polska, czy to 1

1 w ~posób całkowicie formi!l­
nv czv też w ram„ch innyrh 
wbowiriwń, od uc7f' 0 tników 
konferE>ncji poczdamskiej. 

Świat 
ZAPOWIEDt STR~JKU 
KOLEJARZY W ,ANGLII 

Oqólnokra)owy lwlązek lawo· 
dowy Kolejarzy, llcr•cY olcoto 400 
tysltCY członków, upowiedzial 
strajk na przyszłą n.edz1e1c. Ko· 
la polityczne przewiduJ11, ::e 
strajk obejmie pnewatal11cą 
wit;.n:qść kolelar:iy I uhamuie 
ruch kolejowy w całym kraju 
tuż przed łwittaml. 

85 MILIONOW KORON 
NOWVCH Cll~%AROW 

DLA flOD,ł.TNIKA DUNSKIEGO 

Ko rea: 

Jednostronne 
• przPrwanie 

rokowań 
przez s~roną 
amerykańtką 

Agencja Nowych Chin po­
daje, że deleg11eja koreańsko­
chińska, ucze11tnicząca w roz 
mowach na temat zwołania 
konferencji polityczne; w 
sprawie Korei, ogłosiła 12 bm 
komunikat następuiąceJ treści · 

Na 23 posiedzeniu przedsta­
wicieli obu stron w dniu 
12 bm., przedstawiciel stronv 
amerykańskiej Artur Deirn 
jednostronnie oświadczył, że 
rozmowy zostają przerwane 
na czas nieokreślony, pomimo 
zastrzeżeń strony koreań;;ko 
chińsk:e.1, oraz opuścił salę 
obrad. W wvnlku tego Jedno 
stronnego po~tępowanla strony 
amerykańskiej, rozmowy na 
temat konferencji polityrmej 
które rozpoc7ęto w P ;onmuo­
daonie dnia 26 październi­
ka br., są obecnie zaw1esznne 

Stanowisko zaięte przez 
Deana na pos;edzeniu dnia 
12 bm. dowodzi, że strona 
amerykańska zm;erzala od 
dawna z premedytacją do 
storpedowania rozmów Za po 
mocą swych manewrów stro­
na amerykańi-ka próbuje wł­
doc7.nie sz~nteżować stronę 

Duński minister obrony przed koreańsko ch·ńską i nie dopu-
~!~~~tu k~r;:~i Pr~~~ns~:'„ej01:~~: ścić do z'_Voł::inia konferencji 
qo na uerok-l skalo budow"•c· polltyczneJ W ten sposób U~l­
twa wo)skoweqo. Chodzi tu prze I luje ona jednocześnie zatrzy­
de wszystkim o budowę kosza~ I mać przemocą pneszło 20 ty· 
dla sił l,'\dowych I powletrznyc" . . • . 
oraz nkół wojskowych i stacJl s1ęcy 1enców koreań,k1ch I 
radarowych. Wydatki n11 nowy li chińskich. którvch nie objęła 
proqram budownictwa wojsko- jeszcze akcja wvjflśniaiąca, 
weqo obliczane s4 na 85 mlłio· · . . nów koron. I oraz utrzvm~ć napięcie mu:-

1 
dzynarodowe. 

BESTIALSKIE TRAKTOWANIE 
JENCOW WOJENNYCH I 

PRZEZ LEKARZY 
AMERYKAŃSKICH 

Chiński• Towarzystwo Czerwo­
neqo Krzyta opublikowało spn 
wozdanie, przytaczające spraw 
dzone dane o traktowaniu cho· 
rych Jeńców wolennych przez 
lekarzy amerykańskich. Dane li.' 
świadczą o całkowitym lekcewa· 
żaniu przez wojskowych leka· 
rzy armii amery'<arisk1•j podsta· 
wowych zasad etyki lekarskiej 1 
humanitaryzmu. 

DLA ZAM~%NEJ l<OBIETY 
NIE MA PRACY WE WŁOSZECH 

Jak WYnlka z doniesień ko­
respondent.a Agencji Reutera 
z Madrytu, władze frank1s· 
towskie zdławiły strajk stocz­
niowców w Bilbao, kierując 
pnec1wko nilll silne oddz1gly 
policji. Wśród robotników 
przeprowadzono aresztowania. 

BERLIN, 13 12. Grupa cleputowanyc:h, naletą· 
cych do partii komunistyczne!. 
socjallstycznei oraz do innyc'1 
partii politycznych, przedstaw''" 
pod 01dres11m m1rl1tra pracy in· 
terpelłclt w $pr~wie 1ytuacll kO· 
blet pracujących we Włnszec'1 
Deputowani ci zwracają uwaQ'! 
na to, te we Włoszech 1stn1eie 
praktyka, w myśl które! praco 
dawcy zw„tnia!a '<ob,etv r>racu1~ · 
ce z chwiłól, qdy wychod:n „„ 
mąt. 

Dziennik ,,Neues Deut-
schland" donosi, że w dniu 
12 bm odbyło się posiedzenie 
Rady MiniJtr6w Niemieckiej 
Republiki Demokratyc1.nej Na 
posiedzeniu tvm rozpatryw<'n.Y 
byt nuodow;v plan gospodar 
czy na rok 19M. STRAJK NAUCZ'{CIELI LIBANU 

12 bm straiku.iący robotni­
cy powróc li do pracy Admi­
n istracja stoczni nie uwz!!,lę· 
dn1ła żąrl;i ń robotników Jed· 
nakże stra jk :;toczn 1owców 
d owodzl. że masy pralUiąte 

1 
Rada Minii;trów zaaprobo-

Hisz:oanii mimo ~tr::ii;zl · wvrh . wała projekt u~tawv o naro · 
repre~ii wv~tępują w . obro- , duwvm olanie &f>tipudfln:z.vm 
nie swvrh zvwntn vch rntt>rf'· \ N. . k . R hl k' Demo· 
gńw nneciwko ni:dzy i bez· I •em1ec ieJ enu ' i 

Aqencla TASS donosi z 8eJru· 
tu: 

praw1u. ! kratycznej na r . 1954. 

w wielu okrrrqact• Libanu straJ 
kują luż od k•lku dni nauczyc•P.le 
~zk<"ł p~ń~twowyrn którz'I d"m~ 
qa]ą się poprawy warunlców by 
tu. 

' \ 
\ 

\ 
I 

\ 

FRANCJA A PROBLEM 
J . „ 

BEZPIECZENSTWA EUROPEJSKIEGO 
„Prawdn." zamieszcza ar­

tykul wstępny pt. „Fran­
cja a problem bezpiecz~ń­
stwa Europy". Artykuł 
stwierdza: 

U waga szerokich kól mię­
dzynarodowych kon­
centruje gję obecnie w 

dużym stopniu wokół nie cier­
piącego zwłoki problemu za­
pewnienia bezpieczeństwa 
Europy. 

W związ.ku z tym coraz czę­
~ciej porusz.ane jest zagci dn:e­
nie roll wielkich mocarstw w 
tej sprnwie. e1 w ll7C7.NJólności 
7_1gadnienie roli Freric;i. po­
n ieważ stopn~wa odbudowa 
poryrii Frz ncji w dzicdz n;e 
ekonomiki i polityki zn !(rt1ni­
czncj n11leży do ważnych prze­
mian. j.akie za~z}Y w :7..vciu 
międzynarodowym w ciągu 
lat powo;ennych. 

Po wojnie nllrńd fr.l!neuskl 
przejawił niemało wytrw<!ło­
ści, aby odbudować ~rujnowa­
ną przez wojnę gospodarkę 
narodową. Zdrowe sily n<:ro­
du trancuskiego dąży~y do 
przywrócenia pozycji Francll 
jako jednego z najwiekr.7ych 
m<'caTstw prz~mysłowych i 
morskich, do w<:kn:eSTenia jej 
~zerokich micdzyl'arndowycll 
wi~zi go9!)(1darczych. Zarówno 
w przeszlośd, jak i w ht1ch 
oowoje'1nvch, przed~tawic'e'e 
francnskiej nauki i ~ztul<i 
wri,risiH znacmy wkład do 
kv 1tvrv ~wlatowej. 

Naród francu~ki raz · jeszcze 
dowiódł, że nawet w c1.as1ch 
mi1cięższvch doświadC7eń wh. 
ściwa mu eneula I prncowi­
tość, miłość do oiczvzny i 
wolności nrzt:."lwvcie7.;iją tn•rl­
noecl, jakie stają na jego dro­
dze. 
Wszy~tko to prow<=!d>:I do 

W?mocn i en i.a -roli Fnncjj jako 
mocarstwa europejskiego i 
światowel(o. W spr•nvach ~­
ropejskich i w polityce św·~­
towci Francja ma obecnie 
wa7id głos. 

Ale w pewnych kolac:h 
ool!tvcznvch Stanów 
7.IPdnocwnyrh. jak wl-

d::i('. nie chcą ~lę z tym liczyć. 
Nfllf'7v podkre~llt. 7.e ta chęć 
oomnieiszf'ni.a roli Fr1mcil 1:1-
ko wielk!ei;(o mncar~twa nne­
jawiła sle w~rM p17.Vwńclców 
~t.;inńw Z1E>dnorzonych l w 
nlektńrvr-h lnnvch krafarh llll­
chnnnlc'h - nll' 011 d!l•iaJ . 

Ju7. w c!e7klch lat~rh Wo1-
nv okreE1one kola pol ityrme 
na Z::irhodzie ~mtowe byłv 
or:iwie 7P potrPE'h"" Pr:inr- 1ę 
i-'lko wte1kfe moc.;ir<;t•wo I rfn­
knnRl' f)<'lcl?.iP.łu jej bol'!i'lctw 
naroc!owvrh Takle pl11ny snu-
11 lmperl>illkl nlemlP<'rV Po­
rlobne 'IY'mv•lv rir1vchn<\7\lv 
dn etowy tF'mll C7V owt>mu w 
Amdli I w Stanarh Zjedno­
czonych. 

R:irhuhv fi' op!P"P!v ~!e na 
2łebnl<:o biednej prre!;ł:mce łe 
orie1~rlnwe· kle•kl moga zfa­
:nać wolę narodu fr::incu~kie-
11:0 i zmusić go, hv •1u7vł młe­
dzvnarodowym !lilom re<ikcv1-
nym, które hvnai.,,n!!'j nie 
my~lą o łntPresach nllrodu 
frr>nr•t•k iel?o Po wnin le amf'­
rvkaf.•k;e koł::t rza<l1::ic:e. rla-
7.iic do rmwJi17vw;in'11 nroble­
m<'>w mlf'r'ł?vnarodnwvch me­
toda dvkt;itu. us\l11ia wvko­
pv!'t.:i(' przew;ieę p:o~polłuc""· 
f;n11n•ową lub Inna, 11bv pod­
nnrn1dJ..nwl'łł- pnlitYkę Fnnr1i 
•wvm lnterF'•om 1 n::1r1ucić 
iP• !'Wą wolę. swoje phnr. 

D „.z„nie do rozwiązyw11-
nia 7AI Frnncię prob­
lemów międzyMrodo-

wvc:h w rozmaitvch c7.eścl:irh 
św i.ata. a nawet w samej Eu­
ropie oraz przejawiana przy 
tvm bezceremonialność laczy 
~ie w polityce Rmervkań•kiej 
7. obłudnymi oświarlczenil'ml 
o przyjaźni z FrRncją, o tym, 
7.e Stany ZjednoczoT'ie trosz­
cza się rzekomo o obroni~ Jej 
bezoieczeństwa. W rzeczywi­
~tm\ci natomiast monopole a­
mt>rVk?ń~kie podwawją ,1?os­
Podarke Francji i swą polity­
ka wskrzeszenia niem;erk;ego 
militflryzmu I rewizjonizmu 
zai:rrai:ają jej be>:oieczeń~tw11. 
Koła te usilują pchnąć 

Fri'lncjr. na zgubna drogę, p.1-
r~liżu iąc ją ukladf>m o tzw. 
.,armii europej!'kiei". Głńw­
nvm celem utworzen!11 „armil 
ci1 ro pel Fk!el" le~t wsk rze~ze-

o ł.ywotnym znaez:eniu przy· 
jaźni francusko - radzieckiej 
dl' lo!ów l!'rancj i. 
Dążą one do przeciwstawie­

nia p.arodu francuskiego naro­
dom ZSRR, do osłabienia i iz.o. 
lowanla Francji. Właśnie dla­
tet:o w ostatnim C7.Hie pewni 
politycy fral\cuscy, którzy 
związali swój los z intere::.ami 
Stanów Zjednoczonych, usiłują 
rzucić cleń zw•tpieni• na U· 
kład francusko·rad7.iecki i 
POdważyć je~o zn11czenie dla 
~prawy pokoju i bezpieczeń· 
stwa Europy. 

Przeciwstawiając się tym 

Popatrz, Marianno, ta dziecłna w11ciąg11 ku nam swe rqczkl/ 

manewrom jak najszersze ko­
ła społecine Francji, jednocz;1-
ce się obecnie w walce z po­
lityką, zagraiajijcą podstawo­
wym interesom narodowym, 
corar. częśeiei podkreślaią, że 
uk\<ld. francusko-radziecki po· 
wołany jest do odegrania 
wielkiej ro1i w zapewnieniu 
bezpiecz~ństwa Fr'!lncj\. Prz.e· 
wodniCZl\CY trancu!kiego 'l~ro· 
madzenla Narodowego E Her­
riot, który jeszcze 30 lat temu 
uczynił wiele dla nawiązani\\ 
normalnych 1to1mnków dyplo­
matycznych między Francją a 
Związkiem Radzieckim, wyst~­
puje obecnie przeciwko ratyfi­
kacji układu o „armii europej· 
skiej". Wskazując na koniecz­
ność rokowań czterech wiei· 
kich mocarstw, Herriot oś· 
wiadczył niedawno: „W roko­
wan\ach, których :iądamy, 
Francja, moim zd11niem, po­
winna odegrać ważną rolę, 
przede wszystkim dlatego, że 
\'IO&iada ona specjalny układ 
u Związkiem Radzieckim". 

nie Wehrmachtu n iemieckie­
go, do czego dążyli i dążą 
wczorajsi hitlerowcy 1 inni 
odwetowcy niemieccy. Klika 
rządząca Adenauera, popiera­
na przei: reakcyjne siły Sta­
nów Zjednoczonych, pr.:ygoto­
wuJe już wskrzeszenie takiej 
armiL 
Równocześnie realizacja 

planów włączl'nia Francji do 
tzw. ,,w!pólnoty europejskiej" 
nie może się nie odbić na au­
torytecie międ1yn:irodowym 
Francji, która nie będzie jut 
dysponowała i;wa armią i po­
zbawiona zo~tanle swej u­
kS'Zta ltowanej hbtorycrnie 
pozycji wielkiego mocar!twa. 
Bez względu na próby, jakie 
podejmują obecnie zwolenni­
cy utworzeni.a „malej Euro­
py", aby zamukował ten kie­
runek swych planów, fakt po­
zostaje faktem: w w.vpadlrn, 
gdyby pler'IV te 7.ostały zr&F1li­
zowane, Francja ~ utracił;iby 
pozyc.ię wielkiego mocar~twa 
i przeki;7.Ullcilaby się w cze~ć 
składową o~ł11wlonej ,.wspól­
noty europejskiej" na równi z 
Bel~lą, Holrmdil1 czy Luk'rem- . 
burgłem. co sprlłwiłoby, że 
Francja malazłAbv sie w ro­
li nier6wnoprawnero p;irtnl'­
ra w stosunku do Innych 
lviellrirh mocarstw. a nawet 
nie tvlko w !ltos11n1tu eto tych 
moca.rstw. Ci, którzy snują 
te plany, wolą, aby miejo;ce 
Franc)\ j11ko w"elklel?o mo­
carstwa 1::1.ieła n11 arenie m!ę­
dzynaroilowej pozh::iwlona nh­
Jic?.a „mała Furopa", kiero­
wana pr1ez odwt>towe Niem­
cy zachodnie ~ri~le zwią7.ane 
w swych a,l?resvwnvrh ph­
narh ze St:in::iml 7.iednnczo­
nvml. Jednakże ostatnia de­
bata we franruskim 7.t?rnm:i­
dzeniu Naro<lowvm dowiodła, 
że we Fr;incji są siły p::itrio­
tyrzne. ktńre rozumle.ią c;iłe 
n IE'hE'1piPC7Pń<twn. ji'lkie l':flł­
nowią dla losu Francji ame­
rvkańskle pl<1nv wsk r7f'Penia 
r- ·1 't" rv71Tlu n!~mie<"kleeo 

W l.elu deputnwanvrh słu­
sznie pol'lkre~b1!0. te 
tvlko Fr::inC'\a mn7e 

df'cydowa~ o sprawach dotv­
czącvch iej interesów nttrodo­
wych l te bez lei zgodv nie 
można re~llzawać łA1dne11;0 
planu lub pro!ektu iw!nzane­
go z hezpiec-7rń~twf'm Furnpy 
zachonrilei Wiek~zo~i' fłeo11to­
wanych, glosując przeciwko 
votum Y.au r'lnl11 dla r1ądu czy 
też w~tr1vm11i11c ~ie od głoc11, 
orlmńwiło SWE'IW P<"1'\llrcia dfil 
planów t•tworzenia „armil 
evropejskłei". 

Franc.ia je~t w ghnie nie 
tylko • ohronit f:wą nle1..11wi­
słość n11rodowa. lecz na równi 
z innvmi wielkimi mocar~tw;i­
mi mo7.„ ona I pawlnna 'IJ.rnkM: 
swói wkłal'I do sprawy z11pe­
wnienia pokoju i umocnienia 
bemieczeństwa Europy. 

Nie ule{!a watpliwoścl, ie 
tylko przy istnieniu il'lbrej 
woli I śc'•lei współpracy 
WS7vstklch wielkich moc11rs1w 
mor.na doprowadzić do o~ła­
b!enia n:m;ęcia mird1vnaro­
do,'i•ee-o. stworzyć niE>>:będne 

••••••• HllH 
~-. „ ... ~.: 

Naród 
iranruski 
°"' ZlllRga 

w:ilkę 

przr.riwko 
u'kładum 

wojennym 
• N.A ZD.T'f;CIU . 

wiec ro/Jot n i­
ków budowla­
rtyeh w Mon· 
t1 •uit pneriw. 
'co „a rmii euro· 

pe;skiej". 
~·ot. - CAP 

•• „ ...... . 

warunki dla długotrwałego 
pokoju na całym świecie. Dla­
tego też wsr.ystkie próby o­
graniczenia roli Francj i jako 
wielkiego moe41rstwa n ie mo-, 
gą nie przynieść s7.kody nie 
tylko interesom narodu fran­
cuskiego, lecz również intere­
som bezpieczeństwa między­
narod-0wego. 

J eśll chodzi o naród ra­
dziecki \ j('go rząd, to 
Ich stosunek do Fran-

cji jeRt dobrze znany. W naj­
cięi~zych dniach wojny. we 
wrześniu 1941 r., rząd r:<iziec­
kl uideklarował swą gotowość 
udzielenia narodowi francus­
kiemu „W3Uclutronnej pomoeu 
we w.<pólnej walce z Nitmca. 
mi hitlerowskimi i ie~ ro;uaz· 
nikami". 

R:z.ąd radziecki podkreślił 
równocześnie swą zdecydowa­
ną wolę „rapr.wnletiia całkowi­
te; odbudowy nlezawilłości i 
wlelkofri J<'rancji" po osiąc· 
nięciu wspólnego zwycięstwa 
nad wspólnym wrogiem. 

Latem 1!142 r. towarzysz W. M. 
Mołotow potwierdził, że „r.aqd 
r11diltcki praQnie włdzle~ 
Frantję wolnq i zdolnq do za­
jęcia ponownte w Europie t na 
śwlede awego miejsca ;alco 
wielkiego, demokrat 11anego, 
ant11liitlerow~klego mocar­
stw~··, °Wl'o-p()\ptaca b:ancus~<l­
radi.iecka odrodz!Ja się w og. 
niu drugiej wojny światowej. 
9 lat temu, 10 grudnia 1944 r ., 
Związek aadzlecki podp!~ol z 
Francją układ o sojuszu i po­
mocy wzajemnej. W układzie 
tym oba państwa postanawia· 
ją zdecydowanie „wspólnie po­
dejmować wszystkie niezbędne 
kroki, w celu usunięcia wszel­
kiej nowej groźby ze strony 
Niemiec, przeciwst<lU'iajqc się 
takim działaniom, którę mo· 
glyby umożliwić wszelką nową 
prńbę agresji niemieckiej". 
Układ podkreśla, że w wy­

padku jeśli jedna ze stron. u­
kładających się zostanie zno­
wu wciągnięta do działań wo­
jennych przeciwko Niemcom, 
dru;::a strona natychmlq~t u­
dzieli jej wszelkiej możliwej 
pomocy i poparcia. 

Narody ZSRR i Francji z za· 
dowaleniem przyjęły z.awarcie 
sojuszu między ZSRR I Fran· 
cją, który - jak podkreśla 
tekst układu - „odpowiada u­
cwciom i interesom obu n11ro~ 
dńw, potrzebom wo;ny oraz 
111ymooom pokoju i odbuqowy 
gospodnrcuj, co jest ealkou1i­
cie zgodne z eetami, jn.kte sta­
wiają prud sobq Narod11 Zjed_ 
noczone". 

U
kład francusko-radziecki 
z.adał druzgocący cioa 
rachubom imperiali· 

stów niemiecko - faszystow­
skich, którzy dążyli do opóź­
nienia swej klęski, i.adal dru. 
zgocący cios Ich planom przy­
gotowania nowej wojny, no· 
wej agresji. 

Wrogie pokojowi siły nie tyl­
ko poz.a granicami Francji, 
lecz i w samej Francji usiłuj'\ 
zatrzeć w pamięci narodu 

francuskiego fakty, świadczące 

W 1vrym wystąpieniu prze­
ciwko u\tladowi o „armi.1 eu­
ropejtldl!j" generał de Gau\\e, 
który w ro\tu 1944 reprezen· 
fowat Franc)t, w rokowaniach 
na tem.'.łt uiwarci.a układu 
francusko-radziec\i..iego, rów· 
nleż podkroślił, iż Francja 
„zwiąuma jest r. Rosją Ra· 
dziecką układem na wypadek 
wskrr.e~zeni11 niebezpieczeń­
stwa niemlerklego" i że „układ 
ten zachowuje swą moc". 

Zwiaz:ek Radziecki konse­
kwentnie popierał i popier::i 
wszystkie wysiłki zmierzające 
do odrodzenia narodowego 
Franc.ii i do umocnienia poko­
ju i bezpieczeństwa w Europie. 
Przewodniczący Rady Mini­

atrów ZSRR G. M. Malenkow 
w swym przemówieniu na se· 
sil Rady Najwyższej ZSRR w 
dniu g s\erp'(l\a br. oświadczył: 

,;Naro<lowl (ra„ctJ.zolr'q;mu1 .,, 

którym naród nasz zwiqzan11 
;e~t wieloleh1iq prz11;af11iq ~ 
krwiq wspólnie przelaną w 
wn.!ce przeciwko wspólnemu 
wrogowi - military.,tom nie­
mieckim, żucz11m11 gorqco s11k­
ee.,ów na tej drodze. Nie zapo­
mlnamt1 o t11m, te Zwiqu:lc 
Rodzil!cki i Fran.da zawarly 
układ o sojuuu i wzn.1emnej 
pomocy, który możt by~ bazą 
rozwoju ł utrwalenia 3Tosun­
ków między nasi"ltmi krajaml, 
może slużyć spra.w\e iapewnie­
nia bezpieczeństwa Europy•'. 

W swej nocie wystosowa· 
nej do mocarstw zachod· 
nich w dniu 3 listopada 

rząd radziecki przypomn\al o 
tym, ii, zgodnie z układem 
angie1sko-radzleckim z l 942 r. 
i z; układl!'m francusko-radziec­
kim z 194-i r„ ZSRR i Anglia 
oraz ZSRR i Francja zobowią· 
zały się do podejmowania 
wspólnych kroków przeciwko 
możliwości nowej agresii ze 
strony millbryzmu niemiec­
kiego, co jednocześnie odpo-
wiada celom zapewnienia 
bezpieczeństwa wszystkich 
pań~tw europejllklch. 

„Zapominanie o tych waż· 
nuch tol>owiqzaniaeh nie leża­
łoby ani w inttresit Anolii, a11.t 
w tntere~ie Francji - stwier­
dzała nota. - Co się tyczt1 
ZWiCltktt Radzieckiego, to z11-
równo dotychczas, jale i obec• 
nie jest całkowicie gotów nie 
tylko nie o~labi«~ t11ch zobo­
wiązań., leez wzi4c! również 
pod uwagę nowi! moż!iwo~d 
rapewnienia bezpieczeństwa w 
Europit:". 

Czu pokaie kończy 
„Prawda" - w jakiej mierze 
możliwości te zostaną wyko­
rzystant przez Francję. 

I , 

Na czesc 
li Zjazdu partii 

(Dokończenie ze str. 1) 

czy 0 u zyskanie coraz lepszych 
wyników. 

- Produkując więcej tka­
nin pierwitej jakości - mó­
wi Jeliń•ka - chcę się przy­
czynić do lepszeeo z.aopatrze­
n 1a naszyr.h braci i sióstr z 
miast 1 wsi. 

BRAKOROBOW TRZEBA 
ZWALCZAC 

Cerowacz.ki ZPDz Im Pia• 
ter często !karżą się na nis­
ką jakość dzianin. 

Kto d.aje taką produkcję . 
który dtiewiarz jest brakoro­
bem? 

Oto onJ - Józef Tomczak, 

Edward Kowalczyk, Jan Lach 
l \nni. 

Załoga ZPin im. E. Plater 
na •kutek zlej pracy brako· 
robów nie realh:uje 1wego 
planu jakościowego. 
Są w tych zakładach dzie­

wiarze, którzy osiągają wy•o­
ką ilość I jakość produkcji. 
Spośród nich należy wymie· 
nić Henryka Siec!leckiego, 
Michała Stożka, Jadwigę Woj­
taszek I Innych. 

Kierownictwo zakładów 
winno rychło zajął się u­
powazechnleniem doświadczeń 
przoduj~cych robotnik6w o­
raz wypowiedzieć zdecydowa­
ną walkę brakorobom. aby u­
możliwić załodze pełną reali­
zację v.oh<twląuiń, pod.h:tvch 
na cześć U Zjazdu naszej par­
tii. 
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Zjazd przodujących chłopów Piony bezbr~ko~e 
wojew. łódzkiego - skuteez~y ?~ęz wal~~ 

(Dokończenie ze str. 1) 

sługują takie spółdzielnie. jak: 
Wilkowice, Jackowice, Gro· 
chów, Siedlec czy Opiesin, 
które mają bardzo poważne 
osiągnięcia tak w produkcji 
roślinnej, 'ak i w hodowli, 
Dalsza pomoc państwa dla 
spótd7.Jelni prz.yspieszy ich 
ro.zwój. 

ZADANIA 

• NA PRZYSZŁOSO 

Trzeba do końca doprowa­
dzić walkę o całkowite wypeł­
nienie obowlązków wobec 
państwa pruz wszystkich rol­
ników naszego województwa. 
W ciągłej walce z kułacką 
plotką pokazywać musimy 
masom małorolnych I średnio· 
rolnych chłopów ich 7.ad11nia 
w naszym budownictwie. 
Trzeba mobllfzować masy do 
ogranic1ania kułackiego wY­
zysku. stosować. szerzej pomoc 
a11siedzką. 

Ta o~romna pomoc, którą 
p11ń~two nasze przeznacza dla 
-pracu iąreiw chłopstwa, musi 
trafić do mało \ średniorol­
nych chłopów. D1atego też na­
leży stale, na każdym kroku, 
wa\c1yć l. kumoterstwem w 
1minnych spółtlz!elniach, ra· 
dach narodowych i komisjach 
ro11'fzfC?lczych. 

Walka o realizację udań 
postawionych przed wsią 
prze-L IX Plenum Komitetu 
Centralnego PZPR ze~polł 
t1zerokie masy pracującego 
chłopstwa. za hartu ie ·i wycho­
wa nowych przodowników i 
agitatorów, umocni sojusz ro­
botnlczo-chlop~ki - ,funda• 
ment naszej władzy, zmobili­
zuje nu wslystklt'h do co­
dziennej, usilnej pracy o szyb· 
sze podniesienie stopy żvclo­
~·ej, o umocnienie f rozkwit 
nasi.:ej ludowej ojczyzny. 

DY8J[U8JA 

Liczny miział przodulących 
chłopów w dyskusH OT87. Ich 
wvoowiedt\. nace<:howane nie· 
zwykłą trosk11 o jak najsz.vb-
17.e zakoflczenie rea llzacJI obo­
wią1kowvch dostaw. o podnfe· 
sienie produk<"}I roślinnej 1 
hodowlane!. jwladc7.~ o tym, 
ie uczestnic;v ~ zja7.d11 gorąco 
wzh:H sobie do serca w•kaza­
nla TX Plenum KC PZPR. te 
nie b.,!ą sic11:dz.ill wv~'lk6w. 
ebv wi;kar.anla te przekuć w 
czyn Wif'lu chłopów. mńwl;ic 
o możJiwi;;ciach r01.Wlf11nla 
protfukt;ff rolnf'}. o rnf'rWRch 

' \e' wzTostu. tkwiącvrh w go~­
pndnce lndvwldua\Ml 1 11-pt'll· 
dzll'lczeJ, stwlerd1alo. ł.e 7.8· 
dania. postawione przez 
IX Pli.>num. Eą mot.llwe do 
zrf'all~owanis f te pracuJ11ca 
wieś w pelni Je w.ykona. 

* 
GOSPODAROWAC 

PO NOWEMU 

Ignacy Suwała z gromady 
Kosc1enyn gminy Charłupia 
l\li~ła w pow. sieradtkim mó­
wiąc 0 zacofaniu nasl.ego roł-

wprowadzenia syatemu trawo· 
polnego, co np. uczynili jui 
1póld:.:ielcy z Gałkówka (pow. 
Brzeziny), przeznaczając 14 hlil 
ziemj pod uprawy traw oraz llll 
lepsze wykorzystanię l11k 1 
pastwisk. 

Stanisław Siewruk, pn:e­
wodnicz11cy spółdzielni pro· 
dukcyjnej w Zdrzychowie, 
&miny Dalików w pow. łęczyc­
kim, powiedliał. że poważna 
część na~zych łąk i pastwisk 
na skutek wieloletniego za­
niedbania stanowi dzlsit1j nie­
użytki. - Konieczne są - po· 
wiedział Siewruk - przepisy 
ochronne o łąkach i pastwi· 
skach, zapewnia1ące ich pie· 
lęgnację i wysoką wydajnvść. 
.Mieczy~ław Kubacki z ero­

mady Godaszewice, gminy 
Ujazd w pow. brzeziń$kim, 
wskazał na poważne rezerwy 
puzy w postaci nie wykorz.y­
stanych ląk n<id rzeką Wol­
bórk4' Ląki te ią iuche, bar· 
dzo mało wydajne. W.vstarczy 
tylko $pit;trzyć wodę w Wol­
bórce, aby z łąk t.vch uczynić 
bogate źródło paszy. Według 
obliczeń Kub11ckiego po na· 
wodnieniu tych łąk, których 
obszar wynosi około 700 ha, 
można by zwiększyć po~łowie 
bydła rogatego o koło 700 
ntuk. 

ZACIESNIC WSPOŁPRAC"~ 
NAUKOWCÓW 

Z PRACUJĄCYMI 
CHŁOPAMI 

Szerea dyskutantów wska­
zywało na niedo-tateczną więź 
naukowców z praktykami. -
Naukowcy nie rnówia nam, 
praktykom - powiedział Le­
on Ernst, starszy a1&ronom 
POM w Rąbieniu - jak wy­
korzystywać w prakty<'e ,,-yni­
ki ich doświadczeń. Poda! on 
wnio~ek, aby naukowcy 1 pra­
cownicy zakładów doświad­
czalnych brali udzial w nara­
dach spoleeznych POil<I ew na­
radzie spoleczn<'J POM, obok 
pracowników POM, uc7.estnl­
czą przedstawlcfele wszystkich 
spóldzleTnl produkcyjnych, 
znajdujących się w zasięg 1 'a­
nego POM), co niewątpliwie 
pomogłoby pracownikom POM 
i spółdzielcom w ich walce o 
wzrost produkr.ii rolnej. 

W PEŁNI WYKORZYSTAO 
POMOC PAŃSTWA 

'Państwo nasze wydatnie 
7.w\ększa PQmoc dla „racują -
ce1 wsi, aby ułatwić jeJ zwu:­
kszanie urodzajów i rozwijanie 
hodowli. Od właściwego t pel­
neMo wyiwl'z.ntan ia teJ pomo­
cy w powatny111 .;c..,„n;.,. „ ... „ 
letnlone są wyniki produkcy J­
ne w 10\nictwie. Obok wielu 
przykładów wla$\ciwego wy­
korzystania tej pomocv s.\ fak­
ty, że gminne rady narotlnwe, 
gminne spóld7.ielnie I!~. swvrn 
niedbalstwem marnują śrndki. 
przeznaczone dla pr11rulacvrh 
chłopów na podniesienie po­
ziornu ich ~ospn<ia1"tw. .10-
man Chrząstek z 1m1m11dv Ko­
n;iry, w powiecie r11rłnmq1c1ań­
skim, ostro skryL kowal dLia-

~~lnzo!~r~~w=łaz~~:~;i~y~~ o wysoką 1akosc produkc11 
gla. Wojciech Ręb11cz mt.iw1ł o 
kumoterstwie w kom1s1i •·oz­
d7.ielczej materiałów burlow1a­
nych, która przyrl11clala ma­
teriały te spekulantom. Ci rnś 

sprzedawali je pracu.1ąc .vm 
chłopom po pask1;11skich ce­
nach. 

ROZWIJAJMY . 
WSPOLZA WODN WTWO 

.PRZEDZJAZDOWE 

Około 600 grumad wojewódz­
twa łódzkiego pi:tybtąpiłu 1uz 
do współzawodnictwa w wat­
ce o wzrost proc.lukcj1 rolneJ, 
podejmując wiele cenny<.:h to­
bowiąuń dla uczczt'nla II 
Zjazdu PZPH. Niemal wszyscy 
uczestnicy dyskusji składali 
zjazdowi meldunki o podjęciu 
przez ich gromady zobowiązań 
dla uczczenia Il Zjazdu PZPR, 
podkreślając przy tym olbrzy­
mią rolę wspólzawodnic­
twa w walce o wzrost plonów 
i rozwój hodowli, wzywając 
jednocześnie do udziału w nim 
wszystkich pracujących chło­

pów. 
- Mam 93 ary ziemi - po­

wiedziała Stanisława Kostrie­
wa z gromady Kowale, gminy 
Praszka, w powiecie wieluń­
skim. - Zobowiąz.ałam się wy· 
hodować w 1954 roku 4 tuczni· 
ki. Wzywam wszystkie kobiety 
wojewódz.twa łódzkiego do 
współ7.awo<lnictwa w rozwija­
niu hodowli trzody chlewnej. 

* • * z kt.żd>::j wypowiedzi w dy-
skusji przebijała troska o peł­
ne wykonanie obowiązków wo­
bec państwa. Delegaci z .:io­
wiatów, znajdujących się na 
az11l'ym ko11cu pod względem 
wykonania obowią1.kowych do­
staw zboża, przyr:zekull, że nie 
spo<'zną póki nie przełamią 
oporu kulaków, póki nie zde­
maskują ich wrogiej propa­
gandy, aby powióity ich moaly 
:zameldO\vać o całkowitym wy­
pełnieniu obowią1ku wobec 
państwa. 

Dyskusję podsumowała tow. 
Michalina T11tarkówna - Maj­
kówska - I sekretarz KW 
PZPR, stwierdzaiąc, że wypv­
wierlzi rrzodujących chłopów 
w dyskusji świadczą, Jż zro­
zumieli oni wal(ę zadań, jakie 
przed pracującą wsią pnstawi• 
Io IX Plenum KC PZPR. 

Lm bard11e1 wy, p1 lodujący 
chlooi - pow1cdz111ła między 
innymi tow. Tata1kńwna -
będziecie podnm;ić na wyższy 
poziom produkc1ę rolną, 1m 
bardziej będ11ecie się tbliżnć 
do wyżs7j'Ch form ,ii"sp11d11ro• 
""łlli" - ~pń/r/„1elC'z11.4c:I prn­
dukcy1nej, tym szybciej bę­
d1iecie budnwać te111c1e leps1e, 
jeszc1e dos\R, niej•ve tycie w 
Polsce Lurlowe). 

Zjazcł P•KIJąl uchwałę, w 
które.i WP/WAI W'ilY'<, k IC'h pra­
cujących chłopów dn walki o 
pełną reali111n~ r.arl;iń, wv· 
plvwalacvch , 11chwal LX Ple­
num KC PZPR. 

(Treść uchwal.V po·l..r.w w 
jednvm z naihli7s1~·ch nume· 
rów nas:zej ga1ety). 

Duże, mechaniczne pralnice, 
wydziel,:iją kłęby pary. Obok 
maszy'n uwijają się robotn :cy 
z brygady Józefa Lewiń::k ;e­
go. wszyscy starają się pra co­
wać dobr ze, aby uzyskać wy­
soką jakość produkcji. 

- Można n!e zauważyć, że 
woda za gorąca. M dużo do­
dać do niej środków chemicz­
nych opowLada robotnik 
Józef Szyszka wówcz.as 
materiał straci na wal'tosci, 
„zaparzy sie". a wtedy choć­
by zębami grytć - nie wypie­
rzesz. A my przec ież pracu­
jemy w pionie bezbrokowym. 

Oliitatnie zdanie szczególnie 
mocno I dobitnie powiedtiane 
było przez Szyszkę. 

Te słowa w ZPW 9 Maja 
powtarza wielu robotników. 

Nic dziwnego. Przecież za­
łoga tych zakładów jako 
pierwsza w przemyśle wełnia­
nym podjęła apel tow. Syg­
dzlakowej i przystąpiła do or­
ganizow<HJia pionów bezbra­
kowych. Upowszechnieniem 
tej cennej inicjatywy zajęło 
się kierownictwo polityczne i 
administracyjne zakładu. Na 
posiedzeniu egzekutywy pod­
Jf;'to wniosek: ...-. We wszyst· 
kich oddziałach produkcyj­
nych muszą powstać plony 
bezbrakowe. Poszczególne za­
dania powierzono aktywowi 
partyjnemu. Agitatorzy, orga­
nizatorzy grup partyjnych 
tłumaczyli robotnikom zna­
czen:e walki o wysoką jakość 
prod'ukcjl, podkreślając, iż lu­
dzie pracy oczekują coraz lep­
szych tkanin. Sprawa podnie­
sienia jakości produkcji jest 
tematem częstych :zebrań par­
t.vjoych i narad wytwórczych. 
Załoga ZPW 9 Maja w godny 
sposób pragnie realizować 
wskazani.a IX Plenum KC 
PZPR. 

Warlośf., trwałość i estety­
czny wygled tkaniny w po­
ważnym stopniu uzależnione 
są lod pracy wykończalni, od 
s~sobu wykończen ia. Ale o 
jakość produkcji muszą wal­
czyć wszystkie oddziały. I 
d13tego przypatrzmy 11ię, jak 
w ZPW 9 Maja walka o do­
brl\ jakość toc1y się w posz­
czególnych oddziałach. 

* • * 
Swiszcza szybko obracające 

się pasy transmisyjne. Dwa 
„wilki" (ma~zyny mieszające 
welnę) ' rois.vpują wokół spul­
chnione włókna. Między ma­
szynami uwija się dwóch ro­
botnlków. 

Aleksander Stępniak opo­
wiada. jak to u nich w od­
dziale walczy się o jakość. 

- Po przystąpieniu do plo­
nu bezbrakowego rozpol'zęl:f:· 
my wzmożoną walkę o jakn~(' 
Szczególnie uważamy, aby 
wełna była równo roz~zarpa­
na l równo uło7.ona na maszv­
nie Poza tym s~ramy Rię • ró­
wnomiernle war!'lwować weł­
nę. Dzięki temu ostatnio osią-

Tkacz Zvgmunt Wesulek, od chwHt przystapienia do pion11 
bezbrakowego, podnosi systematycznie jakość produkcji. 

NA ZDJĘCIU: salowy Z119munt Podczarski przeqlqda ma­
terial prodakowany przez tkacza Wesulka. 

rot. - A. J. 

gamy 
cji. 

wysoką 'akość produk- plonu bezbrakowego. Broni· 

* * "' „My nie wypuścimy bra-
ku" - oto napis umieS<Zczo­
ny obok zespołu zgrzeblar­
skiego Ireny Maćkowiak. Jej 
zespół - to następne w cyklu 
produkcyjnym ogniwo plonu 
bezbrił Itowego. 

Irena Maćkowiak lubi S'WO­
ją pracę. Produkuje niedo­
przęd dla śrubownika Wacła­
wa Strzałki. Po zorganizowa­
niu pionu bezbrakowego sta­
ra się uzyskać dobrą pr-0duk­
cję, a oprócz tego często roz­
mawia ze śrubownik!em 
Strzałką, który wskamje na 
nledociągn ięcia i braki, jakle 
c:i:asem się zdarzają. 

Ta niska, szczupła kobieta 
uwija się niczym żywe srebro. 
Nic nie ujdzle jej uwadze. 
Zawsze znajdzie czas, 2:eby 
"'Prawdzie, czy przędza jest 
dobn;e w<iżona. 

* • • 
Jak jut powiedzleli~my, nie-

doprzęd wyprodukowany przez 
zespół zgrzeblarski Ir.eny Mać­
kowiak wędruje do następne­
go ogniwa pionu be7.brako­
wego w przędzalni - do Wa­
cl11•va Strzałki . 

W tym roku Stri:alka otri:y­
mał odzn:ikę przodownika 
prary. Zawsze pracował soli­
dnie. ale ternz pracuje jeszcze 
lepiej. W jego zespole pracu­
je tow. Jan Magier. Tow. 
Magier często wyjaśni.a 
Strzałce wskazania naszej 
partii. Ostatnio mówił z nim 
o uchwAłach IX Plenum KC 
PZPR. mówił, jak wiele u­
w:1gi partia poświęca sprawie 
przemysłu włókienniczego. 
'prawie jakości tkanin. Ze na 
materi;1ły włókiennicze wy­
'.okogatunkowe t'lekają ludzie 
pracy miast i wsi. 

Z przędzalni przędza wę­
<lruie do skręralni i przewi­
jalni. Tu także są ogniwa 

sława Szyszka jest brakarką 
w oddziale skręcalni. Twier­
dzi on.a, że cd c1..asu jak po­
wstały w zakładzie plony bez­
brakowe przęd:i:a jest o wie­
le lepsza. 
Zajdźmy więc z kolei do 

tk<llni. 
Tkacze Sienny l Baraniak 

pracują również w pionie 
bezbrakowym. z ich krosien 
schodzą coraz lepsze sztuki 
towaru. 

Henryk Baraniak obsługuje 
<lwa krosna. W tej chwili zer­
wała się nitka w osnowie. Na­
fychmi.nst 1.atrzymał krosno. 
Naprawił ~zybko u~1.k'Xł7.enie 

I zapoble~ł powlltaniu błędu 
w tkanlnle. 

W oddziale tkalni wiele jest 
plonów bezbrakowych. Wszy­
scy tkacze starali\ się uzyskać 
roraz wi~cej tkanin I gatun­
ku. 

• • Załoga ZPW 9 Maj.a, która 
w trzecim kwartale br. za.lęła 
pierwsze miejsee we współza­
wodnictwie międzyzakłado­
wym w przemyśle welnianym 
nieustannie zwiększa 'lll'Blkę o 
wykonanie planów we wszy­
stkich wskaźnikach. :Reallzu­
jąc zobowiązania produkcyj­
ne, podjęte na cześć TI Zjaz­
du Pol~kiei Ziednocrnnej 
Partii Robotniczej, w~zyscy 
robolnicy w7magają tempo 
prary o przi.>dterminowe wy­
konanie tegorocznych planów 
produkcyjnych. 

W trosce o podniesienie 'a­
kn~c1 produkcil niewątpliwie 
robotnicy ZPW 9 Maja przy­
st<Jp~ą do współzawodnirtwa 
pod haslem: „o wvższą ja­
ko•l!. trwałość I estetykę pro­
dukcji". Upowszechnieniem 
nowej formy współzawodnic­
twa musi się natyrhmlast za­
jął' kierownirtwo polityczne i 
techniczne z:iklaclów. 

8. CZARNECKA 

,._ sra. s· 

Korzystamy z doświadczeń radzieckich 

Cenna inicjatywa 
'kurowskich włókniarzv 

Sierpniowa ses ja Rady Naj­
wyUizej ZSER oraz wrześnio­
we plenum KC KPZR posta­
wiły z.adania: w okresie naj­
bl iższvch 2-3 lat znacznie 
zw:ęk.szyć zaopatrz~nie w pro­
dukty apożywcze i jnne. Ini­
cjatyw~ażdeRo radzieckie­
go czh>wieirn nastawiona j~t 
obecnie na przyśpieszenie rea· 
lizacj! tych \'l'aż• yc:h zadań. 

Niedawno, z nową Inicjaty­
wą wystąpiła zaloga Kurow­
llkiego Kombinatu Włókienni­
czego, obwód mookiewski. Pra­
cownicy inżynieryjno-techni­

czni twórczo współpracując z 
robotnikami opracowali plan 
zmechan;zowania prac, zwią­
zanye!h z ładowaniem i rozła­
dowaniem, z tr.an5pcrtem gu­
rowca, półfabrykatów, paliwa. 

Plan obliczony jest na pół­
tora roku. Jego realizacja 
zwolni 300 nie wykwalifiko­
wanych pomocniczych robo­
tników, których :i:atrudnl się 
przy produkcji, przy budowie 
nowych hal fabrycznych, do­
mów mieszkalnych i Innych 
inwestycji kulturalno - byto­
wych. Załoga kombinatu zo­
bowiązała się podnieść wydaj­
ność pracy w roku bieżącym 
o 3 proc., 41 w roku 1954 o 10 
proc. k08ztem zmniejszenia 
personelu pomocniczego oraz 
pełnego wykorzystania maszyn 
i sprzętu. 

Doświadczenia Kombin<itu 
Kurowskiego mogą być, oczy­
wiście, stooowane nie tylko w 
przemyśle włókienniczym. W 
wielu fabrykach i 1.akładach 
prace pomocnicze wykonuje 
się ręcznie, duża wi~ ilość 
robotników nie bierze bezpo­
średniego udziału w produk­
cji. 

Do niedawna w Komblna· 
cie Kurowskim - przy pra­
cach pomocniczych zatrudnia­
no 3ł proc. całej załogi. 

Komsomolcy i młodr.iei ak­
tywnie przyłączyli Ili!! do wal­
ki o imechanlzowanle cięż­
kich i pracochłonnych robót. 

W bry1adach, montujących 
obecnie nowe mechanizmy 1 
urządzenia, pracuje wiele mło­
dzieży, R<lcjonal11.atorzy pod 
kierownictwem członka z.arzą­
du Kom ... omołu, Inżyniera Z. 
Krukowej, pomyślnie realizu-

Jl\ mechanizację procesu do­
starczenia bawełny do ma&yn. 

Egzekutywa Re,onowt:go 
Komitetu Koml!Omołu przea­
nalizowała inicjatywę załogi 
kombinatu i zaprc>ponowala 
komsomolskim organiz.atorom 

w zakładach przemy~łowych, 
'1by aktywnie wei!\gali mło­
dzież do udzl;iłu w mechani­
zowaniu pomocniczych i przy· 
gotowawczych robót . 

Inicjatywę załogi Kurow­
iikiego Komblnatu podjęła już 
wiele zakła{jów. W fabrykach 
i epóldzielniach powstają spe­
cjalne brygady, które anali­
zują możli wośei mechanizacji 
prac pomocniczych . 

Dużo zdziałano jut w Da­
wydowskich Zakładach Me­
chanicznych, gdzie zmechani­
zowano całkowicie proces do­
prowadzania 1urówki do pie­
ców. W pierwszym roku na 
pelną mechanizację praco­
chłonnych robót przejdzie gi-
sernia. Pozwoli to podwyż-
szyć wydajność pracy o 
25-30 proc. 

Patriotyczną Inicjatywę za­
łogi Kombinatu Kurowskiego 
przyjęła również Nowińska 
Fabryka Włókiennicza. Slusa­
rze-komsomolcy An.atol Nież· 
danow i Dymitr Szarynkln 
zmechanizowali proces usu­
wania popiołu z kotłowni. W 
tkalni założyli oni automa­
tyczne regulatory urządzeń 
klimaty1.acyjnych. Dzięki 
zmechanizowanemu ładowaniu 
opału zwolni się w fabryce 12 
robotników, których nauczy 
się zawodu i -skieruje do pra­
cy przy produkcji. 

Z każdyin dnlem · rośnle za• 
mteresowan ie dla mechaniza· 
cjj pracochłonnych i ciężkich 
prac pomocniczych. 

Komsomolcy mlodzlet 
przedsl ęblor1tw pnemysło-

wych starają sle neroko roz• 
powszechnlć patriotyczn11 ini• 
cjatywę załogi Kurowskiego 
Kol'l1binatu. 

W. KOŻAINOW 
sekrotan: Kurowskiego 

K<'mltetu Kom~omotu 
obwodu mosklewskleg~ 

Siadem naszych artykułów 
W odpowiedzi na artykuł 

pt. „PUN]{TÓW USŁUGO­
WYCH WCIĄŻ ZA MAŁO", 
zamieszczony w nr 284 „Gło­
su Robotn:czego" z dnia 
27. 11. br. Dyrekcja Miejskie­
go Zarządu Przemysłu Tere­
nowego nadeslala wyjaśnie­
nie, w którym pl'zyznaje słu­
szność krytyce l stwierdza, że 
z ogólnej Jic.:zby 23 zaplano­
wanych punktów usługowych 
uruchomionych zostało 11. 

Realizując wnioski z anali­
zy obecnej sytuacji w pierw• 
szych dniach grudnia br. U• 

ruchomiono na Złotnie punkt 
napraw rowerów 1 wózków 
dziecięcych oraz blacharsko • 
ślusarski. Na Chojnach i w 
Rudzie zostaną uruchomiona 
punkty napraw mebli, rowe­
rów, obróbki drewna oraz na• 
prawy naczyń i urządzeń gos­
podarstwa domowego. 

n 1<.:t wa W$kazał na Je~o tró·~----------------------------------------------------------~------------------------.--------------------------------------------·------------------................................................................................ .... dla Leżą one m 1n w niskiej 

Od Urzędu Stanu Cywilnego do „Argedu" 
stusunkowo św iadomości pra­
cUJC\Cych chlupow, którym sa· 
nacia zamknęła drogę do 
11tzkół Mówca przytoczył przy­
kład swo;ej gminy, gdzie na 
skutek braku szkól, na skule<t 
trudnych warunków matl!rial· 
nvch. mógł on ukońcqć za­
l edwie 4 uddziały slkoły po· 
w~tcchnej Ozi&\8j zaś dzieci 
c rilnpsk1e kszt.ak°' 11ę na le· 
kan.y, tnżyn•erćw, \echników. 
p ro resorów itp 

Heal11.ScJa zadań wypływa· 
j11cych z ucnwal IX Pl~·nurn 
KC PZPR wymaga z.miany 
spl.lsobów go,podarowania Ne 
m r: ina 11i: ogra n ictać do upra­
wv zyta i z•E'mniakow D1ale­
&ci też pracuiąe.v chłopi mu:;1ą 
p<>d1n1śc swó.1 po~iom w1t'dlY 
rnlnic:zel uczyć się uprljwy 
n ow\·ch roślin, bardzie.i wycia.i 
n veh 1 opłaca\nych. Su wala 
stwierdllł, że ch\op1 jego gro­
JTI'lti.Y w coraz w.ękHym stop­
niu zacl.Vno 1ą gospodarować 
po nowemu W bież1:1cym roku 
gromada Kośc1erzyn za\\on 

ple przy ulicy Armil Czerwonej -
padła odpowle<lt. 

Małt.onk"w1e i 8 ~7klankaml opuś­
rill ~klep, któ1v. lnk gdvbv na po­
śmiewi~ko, nazywa się „Domem Go­
spodyni". Nie tr11c1ll rednak n11<l1ie1 
Obes1l1 je:o;1t'7f' kllkamt~rte lnnvch 
skll'pów r 11rtyk11l11mi g11'1{>łidarstw11 
rlom11we~o. Ws1ęd11e uslys7eli tę ~11-
mą odpowlt'd~ - „NI~ ma". ~porlrcz· 
l<f>w do uwych 6 szklane!< nigdzie nw 
'llale:fli. 

rlzlwą nłespod7ianką. Wstęp zagaił 
d7ienntkarz, mńwląc: 

- Obvwatelu dy1ektnl7e, mam za­
~1czyt pr1e0stawlć wam tę oto parę 
nowożeńców, kh kró,kle pożycie 
małzeńskte natrafiło na pow11t.ne 
pn:es1k1idy. PomMcle im je u~unąć. 

Dyrek Inr aż unlosł się z krzesła ze 
1rl7iwirnra. 

mają ścisły zwfą1ek z zaopatr1enlem 
rynku lód1klego. Te, ktńr~ posia<la­
my. ~ą stnrvmi rude1 ami o pow1er1-
chnl 2 400 m kw., z oE>go tylko po­
lowa nada1e się do użytku. Dla prze­
prowadzenfa ~prawnej dystrybucji 
a rtykulów gospodarstwa domowf'gO 
pntr1ebnych jest nam 7.000 m kw. 
magazynów. 

towaniem naczyń kuchennych ł sto-o 
!owych. Codziennie od lad sklepó­
wych odchodzą etk1 klientów, nie 
mogąc nabyć spndecików, garnków, 
wiader, kolanek itp. artykułów g~ 
spodarstwa domowego. 

Dlaczego tak jest? Dyrektor Kl04 
nowski tłumaczy to brakiem miejsc: 
w magazynach. I tak, na przyklad1 
latem tego roku „Arged" zre7.ygno• 
wal z dużego trans por I u rur do pie„ 
ców, beczek do lrnpusty, naczyń itp.1 
ponieważ nie bylo ich gdzie zmaga­
zynować. Mimo że te artykuły w 
rozdzielniku MHW przydzielono Ł04 
dzi, ode~la1.o ie do Piotrkowa, Kut„ 
na i innvch miast. 

W obecnoki dtt'ÓC'h §wiadkńw Jani na Kowahka ł Marian 
Kowalczyk zawarli związek małżeński 

traktowała 11 ha buraków CU· owa razy krńtkie, ale mocno wy. 
krowych, 10 ha zi~mniaków powied7111ne „tak" zadecydo-

k wel.v, że on, .Ma11on Kowalczyk. ro-
selekcyJnych ~ ba ziemnia ów botnik z ZPB im. I Dyw1„ji Kośc1u· 
przemvilowych, 7 ha jęct.mie· ~1.kowskie.J, pciJąl za żonę Janinę Ku· 
ni« 01·ez mielę i len wał"k". robotntc·ę z /,PD1 11n. Ofla1 

- My inacze.I gospodaruje- 10 W1z„~nie. w tym momencie twa· 
mv nJ7. n~$1 ojcowie - powie· rze ich ok1yła powaga. Tylko u­
dzial Antoni Łukaszrw~ki z śm1E>chnhete oczy wyrat.ały nrE'kl;i· 
·lud Gral>.skich w pow sk 1t'r- maną rado~. Widać, że obo1e są b1ir­
nil'w1ck1m - Gromada nasz.a d10 szc1ę~liwl. Jes1cze t.vlko podp1· 
sieje siewnikami. do siewu s.v I wsq~tkie rormalnośel w U11ę­
wvlwrty$1uje ziarno kwal1fi cfzłe Stanu Cywilnego skońc1one. 
kowane. dzięki czemu 0;:11:1ga- StRIO ~ię. Żegnaj kawAleri;k.q swobo­
mv bogats2.e płony, dzięki dol Od d1isiaj ro1.po<"1l1ł się dla dwoi­
czemu jako pi~rwsl w gminie g młodych lud1i nowy etap ich ży­
w.v knn<1l1śmv obowiązkowe do clR. 
s ta wy SukcHy te gromada Wieczo;em skromne pnyjęcfe. Tra­
Budy Grab•kit zawd7.•ęcza d11c1i tr1eb11 uczynić zadość. W ma­
m in podnoszeniu 1)07.lomu tym, przytulnym m1es1.kamu przy ul. 
wied 7V rolniczej Pnez pracu-f Tokarzewskiego 42 zehrała się ro-
jących eh/opów. którzy u· dzina i świ;..dkow1e nowożeńców. 
czę~zrT.afą na szkolenie rolni-' Młoda ~osposia uwija się przy ku­
cze Ze- wzrostem plonów w chnl, podlłie do stołu. w czym d7iel­
parze ldlle rozwój hodowli.~ nie sekunduje jej mąż. Praf?,ną, aby 
Naill'pJej Q tym świadczy I przv!ęC'le wypadło jak najkorzystniej. 
prL~kł~d iromady Budy Grab· - Tylko nie potłucz ta\erzv -
sk:e. grlzie pogłowie bydła ' zwraca uwa~c: młoda żona.~ -Duto 
zw1ęks7.yl? się o 15 ~z.tuk. 1 r1.eczy mamy pożyczonych, trzeba Q 

trzody ch,ewneJ o 50 „ztuk. I nie dbać lepie.i j11k o swoJe. 

O Wl'.ASC'IWF. WVKORZY- - Jutro będ1iemy mieć już wlas­
SfANIE ł.ĄK I PASTWISK n.e - odpowiada :iZczęśliWY mal-

' zonek. 
Wirle m lej:;ca poświęcono wl tt „ * 

d.v~ku•Ji SDrawie rozwoju ho-
~owli uwarunkowanej zabez· N11stępny d1leń wolny od wJęć za­
pt ~cun lPm baz:v paszowej wodowych małżonkowie postanowili 
Mowcv w~ka1ywall na ko-, poświęcić na zakup najniezbędniej­
niecmnść zwiększenia obszaru, !;Zych przedmiotów, potrzeb'lych w 
uprawy roślin pastewnych, I nowych gospodarstwie. Młoda żona 

ł'OL - A. J. 

sporząd7iła listę sprawunków, W"Y­
ptsała na nieJ p07vqę po pozyt:Ji: 
g~rnki. m iskl, talerze. rura do p iec& 
itd. 
Wv~zli n11 mia!'lto. On;i / kosnk1em. 

on z wo1 ku~m pod µachą 1N11. ·w tym 
~m1e~7nego, spra 1"1mków du71J). Za· 
c1~ll od swoieJ cł7 1Plnrc.v. od Biiłut. 
Ona rhciala zaraz jechać do śród­
m1est·1a, ale on się na tn me 1.goulił. 
(Pitmvs7e mHłżeńsk 1e starcie) 

- Z<ib;lc7my m1jpierw w nas1ej 
dz1elnky. Po co mamy tnki kaw11l 
drolo\i wsqstko nosić - tłuma<.:i.yl 
mąŁ -

- Tutaj nic nie dMtanlemy -
twierdziła uparta żona. 

M1ala rację. Na Ba/utach nie po­
czvnill zadn~-ch zakupów. Po1echa:1 
do ~rMm1eścia. 

- Oto sklep, w którym Wi17.ystko 
powinniśmy dostać - powied11ała 
J1.1111n11, 11 · ska1ując na ,D• ·m GosOt>­
dvni'' przv ulicv P10t1 kow!-klci. We· 
<;zll. Na rnpyta'nra. czy Ili g·J111ki I 
mis ki, czy można n11być kolanka do 
rur - oll'/}'mail wdną odpnwiNl7 -
„Nie ma". Nowożeńcom wydł..iżył) 
~lę miny. • 

A może dostaniemy s1klanki? -
rnpvtal on, gdyż ona nie m1ala j•J 
sil na w.vdobyc1e z siebie jal\1chkol 
wiek ~łów. 

- Owvem, s1klankl są - odr><• 
wied1iała ekspt'dientka, podając żą 
dany Pr7('dmiot. ' 
Młode małżeństwo 7.aiądało 6 sztu" 

~zklanek 1 tyleż spo<lec1kńw. 
- Spodeczków nie mamy, ale być 

może dostaniecie je, pań5two, w skle· 

Zrmnnc7.4:'nl, wolnym krokiem 
wral'11 li dn cłom u, me 011ly w11 iąc się 
do siebie. Głęboko przeżywali pie. w-

- CM Ja mam 1 tym W5pólnego? 
- wvk11f11,1I. 

- Ob. dvrektor1r. <1117n. bard10 rlu-
żo - wvk11.vknęła mlo<la ię?atka. 

Do ro1mnwy wt1 ąc1ł się d;dennl­
karz. 

- Prosimy o wyJa.~nlenlr. clla<'7e-

- No dobrze. ale dlaczego mam11 pić herbatę ze &zkLanek bez 
spodeczków? - pvta młoda malżonka w „Domu Go.~podv1ti". 

fol. - A. J. 

szą małżeńską gnrycz. Ponure mil- go w ~klepach lód1kl!'h nie mo7na 
-:zenie przerwał nagle iłos m~7a. du~IAĆ c7aJnlkńw, gai nków, misek, 

- TrzebR wre~7rle położyć temu 
'ues. Taklrh, j11k my, młod}• t·h mal· 
~1•ńst w, prng11fłC}' Cr ur'ląd11ć .ilę, 1rs1 
w1ęt·~j. - Póid1if'my / zażaleniem du 
rrdnkr.il .,Gln~u Roh1tnic7ego". Nie<:h 
ir1e1 wenluJą - powiedział stano\\'· 
·10. 

PoqzJI. W „Głn11le" wy~łurharn 
;k:11 gi nowożE>nców. Pr1f'flstawiciel 
redakcji urial się z nimi <Io dyrek· 
~ura Cent1all Artykułów Gospodar· 
si wa DomowE>go. „ 

• • 
Wizyta ta była dla dyrektora „Ar-

gedu" - ob, Klonowskiego, praw-

• 

lrnln nek do p1ec:ów'/ DiflC'lC'go 11ą 
~7ld11nk1, 'a nie ma spodcc1ków? 

Pytanie to zaskocLylo <lvrektora 
Klonow~k1ego. Z wrn7en111 i,:lębieJ 
wsunął się w fotel, przym I< 1111ł oczy 
1 głęboko się 111myślił. 

- Poi;t:trnm się wytlumat'7YĆ -
rzeki po dlu7"8zej chwili. - Zarznę od 
maga/vnów. 

- Co tam, dvrektor1e, będzieri~ 
nam p1awić o ma11.a7ynach. Pytam\ 
konkietme, dlm7E'go nie ma tego fj 

lego? - prze1 wal wywody dy rei< fora 
ob. Kowalczyk. 

- Pwszę się nie denerwować -
mówH dalej dyrektor, - Magazyny 

- No to dlac1„go ich nie macie? 
- zapytała mloda mężatka, słu-
chająca uważnie wypowiedzi dyre­
ktora. 

Na to pytanie z oczu dyrektora 
strzełtły błyskawice. 

- W-11.vstk1emu winni są oni! 
- Kto? - z;ipytali równocześnie 

m11łżonkowie I dziennikarz. 
- DyrekcJa CHPD - odpowle­

dz1al dyrektor. - Mieli nam <idstą­
pić m::igaqny przy ul icy Wólczań­
slde.t 27, ale do tej pory tego „ie 
UC7.yn11i. 

- Mn7e sami odcruwają kh brak 
- zabrnla głos ob. Kowalczyk. 

- Oni? - zaśmiał się gorzko dy-
rE>k \11r. - Pnecirż otrzymali ostat­
nio nowowybudowane ma.1.iaz.vny na 
Żabieńcu. o powierzchni 6.000 m kw., 
wystarczająco duże, aby w pełni r.a­
spukoić ich potr1eby, 

• 
* * Nie tylko mAlżeń~two Kowalczy-

ków ma takie trudności z.e skomple-

Niewątpliwie. „Arged" ma duże 
trudności z magazynowaniem, ale 
c1.y pr7e7 to ma1ą ciernieć konsumen„ 
et? Czy Artykułów gospodarstwa d~ 
mowego prosto z dworca nie mogą 
odbierać dyrekcje MHD i ZSS I roz• 
prowadzać je do swych sklepów? 'J'ą 
sprawą powinien zająć się Wydział 
Handlu Prezydium RN I to jak naj• 
szybciej . 

Szanowni dystrybulol-zy z „Ar~e-o 
du", MHD i Zs'S! Poprawri~ się! 
Brnki w zaopatrzeniu wa~zych skJe„ 
p6w a:aciemntaJą szczęście pięknych 
cłni młodych matżcńi;tw. T11kich mia. 
dych par, jak Kowalc·,ykowk, jest 
tysiące. Pomyślcie o nirh. 

M. STRZELECKI 

Osobista int«>rwenc)a mlodych mal:tonków t dziennikarza 
u d11rektora „Argedu" pvwtnna odnieść skutek. 

i'ot. - A. I, J 

\ 
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a1 ",, ,, 
Rekord Polski 
W ramach zawodów pły­

"''acklch, rozegranych w War· 
Hawle reprezentantka tamt. 
Kolejarza Grykówna pobiła 
rekord Polski nir 200 m. sty­
lem klasycmym, uzyskując 

cias - 3:03,8 i poprawiając 
dotychczasowy rekord, nale­
iący do Mrozówny o 0,3 sek. 

łódź - Zielona Góra 4:1 
a (Nasz korespondent telefonuje) 

Pierwszy egzamin 
łódzkiej pływaków 

- Za rok nie będziemy miel> 
zawodnil<ów. kt61•zy przepływ«<' 
b~<lą 100 m s t. grzbietowym w 
cza•le 1:25 min. oąw\adczyl 
nam wczoraj z entur)azmem t1·e· 
ner Eugeniusz MaJchr·zak por! 
czas uiwoóów kontro:nych nasze) 
karlrv nlywack1e1. 

Istotnie, ten ~ tyl najbardziej 
podniósł sle w t.orlzl. 100 m st 
grzbietowym wygra1 wc?.01·aj Bo 
niecki w czasie l 17 7 mln . al~ 
czwarty z kolei Laskowski (KS 
Im. 9 Maja> uzy•kal l :19,9 m ln„ 
a więc czas zupełnie niezły. 
przynoszący mu r eallzację zo bo 
wiązania, podjętego z okazji 11 
Z1azdu. W zawodach triumrowai-t 
wczoraj przede wszys•k lm m :c-­
dzie~. I tak na prz\'kład Cierp• 
kawska z Włńk•1 iarza na 400 m 
st daw. uzyskała swńJ rekord 7.Y 
clowy 7:00,l m ln., Ejme (AZSl t„ , 
zyska! dobry cza,q na 200 m st. I 

Niespodzianka wllllała w poW\f!• 
trzu. Koszykarze tódzkiego o­

gniwa obrali tym ru.em btędnl\ 

taktykę. UwataLr w1docznl„, t" 
gdy J)Okryjl\ swe pole str„tam1, 
doswiadczenl napastn.c~y łódzkiej 

Spójni natrafi'! na wlękll'I tru­
dność przy forsowaniu tego obron-
nego muru. A tymczasem len SY· 

stem gry właśn ie na1budz1ej od· 

powiadał Spójni. Sypaty 1.ę Wlttc 
srrzaly na kosz Ogniwa. Cyfrowa 
przewaga Spójni rosła z minuty 
na minutę, podtrzymując tym sa­
mym !skrę nadziei w szeregach 
Jej zwolenników. Wszystko zresz­
tą wsKazywalo na to, te og.11wo 
nie potrafi tym razem wyJłć 

obronn'I ręką. 

I podobnie jak na meczu z 'f'O·. 
znańskim Kolejarzem, równiez l 

teraz zwol„nnicy Ogniwa sk rupu­
latnie wpisywali do swych notl!­
sow wszystkie „osoblsfe". Rzecz 
zrozumiała, te chodzlto Im głów­
nie o liczbę tych „o•ob1styeb", 
które c1ązyły na czolowych ko­
szykarzach Spójni. 

boiskiem pożegnał slę Ptoszl!Wskl. 
W kilka minut póinlej takt sam 
los spotkał I Pawlaka. Zastąpili 

Ich mło<;lzl. Ale zm ienił Się I uktad 
sił na boisku. Teraz Ogniwo z-re­
zygnowało ze 1t1·etoweJ ob1ony, 
J>r>.echodz11c na system „p1łn..,wa­

nia" każdy swego. Dz1ękl ••mu 
przewaga ogniwa w polu atawara 
11ę coraz bardziej wyrażna. Sy-
1fematycznle :r:mlenlał stę l wynik 
cyfrowy meczu. 

Pod koszem Spójni poplsywal\ 
się teru strzelcy Ogniwa, Trzeba 
przyznać, 1ż popia ten wypadł 

nadspodziewanie dobrze, bo wie· 
le mn1eJ pudłowano nit na po­

przednich zawodach. 
A k1eoy na domlar w szeregach 

Spójni zabrakło Chrzanowsl<1•go 
I Mokw11\sk1ego, którzy rowniet 
opuśc11! plac walki u nadm1i>rną 

Ilość „osobistych", sytuacJa stała 

się dla SpóJnl beznadziejna 011n1-
wo odn:ogto zasłużone zwyclęst wo 
62:51 122:35). 

Punkty dla nif!~O zdohyll: 
Chm1elew~kl 21, Szmyelt - 17, 
Bednarowtcz M. - 1,,, Zadrotny klas. - 3:01,l m•n„ Naprń~•ew· I Po zmianie 1tton, pierwszy z 

Eka (Unia) na 100 m st. grzb - I 
1.36.7 mln . --------------------------

Ze „starej gene racji" w dobre! I 
formie, lak na o,>rzątek Se?Onti I w u·y ,.,,u zobow1'!lzan1'a 
znatduJą się: S1bczakówna l E. I 1111 n .fi q fi 
Maliuowska. Sobczak ówna (WKS) ----

r~\f~la!tl~~:~~~7:(\vJkgm~ I OchPdalski bi:e rekord Polski 
3. 11,4 mln. 'f 1 

Lepszych nieco wyników ocze· 
klwaliśmv od N•><odem.!!klego I na 50 ID Stylem ffi0t\.1kOW\lffi 
Bonieckiego Teg·> ostatniego Ilu 1 J 
maczy do pewne,i;o stopnia b1·Hk 
systematycznep;o chwilowo tre 
nlng;u z powodu rozpoczęcia stuz· 
by wojskowej 

Oto wyniki po<11tczególnych 
ko11k11renctl: 

400 m s t. dow: l Powrotni>< 
(Sp) - 5:48,7 . 2 Ka1·bowicz (Gw J 
- 5 51.8 3. Mar·c l111ak (AZSł -
6 52 4, 4 Mołlń~kl (A7.S) - 6 02.9 

400 m daw koh l. Clerpiknw 
eka CWl.I - 7 00.1 2 lwani<Y' 
(AZS) - 1 36 2. 3 Jęczmien lak 
(AZS! - 8 Ol. 

LOO m dow kobiet· l Sohcza\< 
(WKS! - I 21.8. 2. C~ranow„ka 
(i-;S 9 Maja) - 1:24,8 3 M1.1llnmv 
eka li (WI) - l·:JA.2. 4 Slpli'1ska 
(Unia) - 1·29,6 

200 m ki mi:ż.: 1 N!kodems.<I 
(WKS> - 2"~7. :2 Ejme (AZSJ -
3:1)1,l 

LOO m i;r·zb koh.: !. Nap1·ńszew 
Si<~ (U nial - I 3fl 7. 2 Waien•a 
(AZS! - I :J7 l 

tOO m dow męt.· l \lłchal11K 
(Wł 1 - I Oil 7 2 Wojclechowsk1 
(Ln•MI - 1 Of! 

.mo m kl kob.: l Ma\luows!<a l 
(WIJ - 3 11 .4. 2 W!sn ,ewsi..~ 
(S' all - 3 2łl 6 

100 m 11wzh met.: 1 l:lon teck• 
(Wl-.SJ - 1:17.7 2 Frykowskl 
(Ogniwo) - 1:111,4. 

LUO m mot ;<<'b.: I. Sobcza k 
(Wt\SJ - l 42 2 Gt11hhiska (AZSJ 
- l M .3 

:.!011 m mo t męż.: 1 Nlkodem•kl 
(WKS> - :1·09 ;s 2. Rogozin•\< 
(\\'I I - 3: 17.4 

Zwyc•,stwo 
cze~h slowackich pięściarzy 

PRAGA (lei. wl) - \V me­
czu bokserskim l'Zl'choslowa­
cka drużyna UDA wy~rala z 
berlln~kim Dynamo 12:8. 

Krzysztof Och9dalskl (Gwardia - Lódt) tut po próbie 
pobicia rekordu. 

Wc1.ora.jszy rlzle1' pornstante n.t 
t awsze w pamięc i zaw11rl11 ka ló•lz 
kej Gwar<lil. Kr·.(ysztora !lc11ędal 
sk•eJ!O Porlcza• IO\\ ar zysk kh 1.~ 

wodow ply\\ acl<I C'h c,wn1 ula (Wrn 
clawt - <Jwani!11 ił:.<'>rlż> u•tano 
wił on nie tylKo 1·ek<.rrl \'t)\skl 1111 

50 m 'tyłem m i: ylkr. wym 0:32,1 
min„ ale 1edno1°ZP~I1I" z ho·1or~m 
wyw1ąznl ~ię ze :;wep;o rnhowlii•a 
ma. pownę1e110 .,,, celu uc!zcze1w1 
li ljazdu partii. 

Ale nie tylko <kh'i'rlAl•kl wyp~I 
nil swe zohnwląmnle W}pel1111„ 
J• rownJet Pt1·~owsl<a UZj!!KUlaC' 

I ' na 100 m ~I) Iem J(r·zilleloW) m wy 

nlk - 1.4:1.6 mln„ zwyclęzaj'c 

zawodniczkę Wr·oclewla Ski zett1s 
• 

kł\. 

W punktacji ze•pnlowe) 

dy zakończ:) ly się 2wych01s1wem 

Gwardii (Łńrlt) BJ li p.:74.ll p. 

- 8, Duda t Cichocki po 2 oraz 
Bedna1ow1cz W!, - I, 

Dla Spójni. Mokwinskt - H, 

Pawiak - a, Ptachf!cmsk1 I Skrodz· 
k1 po a, Chrunowskt - 8, Pło­

szewski - ł, Palika - 3 I Micha­
lak - l. 

Sędziowali: Janowski (Krai<Ow) 
I Ja,z~blnski (Lodz). 

~łókniarz 
Budow :ani l T Gruń) 
_55: 48 (25: 19) 

W Zielonej Górze odbyło 1111 
bez n .espodz ankt. Plłka:·ska re­
p1ezentacja LOdzl, jak naleza:o 
tl!go oczek i wać, wy~1 ala tam 
wczoraj ł:I 13:01, kwallf t kuJą~ slę 

tym samym do dalszych roz&1y­
wek o zimowy puchar GKKF. 

Lódż wystąpiła w na•tępu)ąc-ym 
składz e: SzczurzyńskJ, Wale>aK. 
Urban, Stuslo, Jach, J{ożminskt, 

Jezierski, Pilarski, Kokot, Kuhocx 
l Kozłowski. Renomowany ze;.~! 
lóelzkl pod każdym względem go­
rowal nad reprezentacją ZlelnneJ 
Góry, w skład której wchodz1ll 
zawodnicy III ligi. 
Oslab 1 aJąc nawet krytykę w sto­

sunku do zespołu lódzk1ego, n .e 
mozna przemllczac faktu, Iż ptt­
karze nas i nikogo za.chwycić nte 

Budowlani ugrali systemem st1 e· moi; Il. W pewn~·m stopniu wply­
fowym I tak dokładnie p.lnowah nęlo na to biotem pokryte bo„ko, 
swego pola, że p rzez IO p erw· 
sz~ch m inut gry zdawaio się, H ale znów z drugiej str ony -
oni Lwyc• ęzą w tym meczu. Tym właśnie o« drużyny wyzeJ od 
wtęcej, że łodz 1an • e fatalnie strze-
lali!.„ Gośc.e p rowadzili 12:5, gdy przec!wnlków zaawansowanej te· 
szczęśli wie p rzeprowad?ona zmia- chn!cznle można byto oczek1wac 
na w zespole Wlóknia1za o<wor.<y· I wymagac bard:::!ej efektowne) 
ta nową fa7.ę walki. t.odz1aniE 
znależli się teraz w śm•a:~ of en· gry. N1esrety, odnosiło się wraze-
SY\he. a celne rzuty Sm11{1el•k1ego nie, Jak gdyby lodzlaaie m!eli na 
I ży)i ńskiego wkrotce p rzyniosł> uwadze Jedynie zapewnienie sob ie 
Im przewagę punktową. nawet w m •nima!nym stosunku 

N e byt to mecz efektowny, ale zwycięstwa. Jo.tedy więc w pie:w­
dosć ciekawy, chw laml wysoct 
emocjonuiący. Goście torunscy . szeJ polov.1e ze strzałów Kozłow-
okazal\ su: zespołem grnźn)'Ol ' skiego I dwuk1otnie Kokota zdo­
w1cie umi ejącym. Ich takze p1ze. byli prowadzenie, n ie v.ysdalI •u: 
śladowa! pewien pech p tzy strz•· 
łach, a być moze iz na niccelnoś( juz zbyto.o, aby zactemonsttowac 
wp1ynęlo słabe ośw1et1en.e Hh futbol w lepszym, hgowym wy­
MDK. daniu. Napad łódzki p1zypomrna! 
Sędziowie Zukowskl l zamtrsk1 niekiedy tóiwl marsz, pomoc me 

popełnia il spo1·0 biędów P• zy oce· zawsze tntl!rwenlowała w porę, to· 
nie fauli, a ukorono\\an .em nie· 
zbyt szczęśliwego występu była ret piątka ofensywna gospodarzy 
Jawna 1gnorancJa przep!sow zade· posiadała w tym czasie ntezilC'zo­
monstro•7llDa na póltflrej minuty ną llość okazji do poprawienia 
przed końcem meczu. Wtedy to 
właśnie Włókniarz po1uosll o wyniku, 
rrzerwę, uzyska I ją l został •a t~ Rep1 ezf!ntantów z•eionej Gory 
ukarany rzutem technicznym. ponosiły Jednak nerwy. W'ęk· 
Nikt z obecnych na sali rue m6gl 
zrozumieć tej decyzji, a trzeba 7.a· szość ich sttzalow lądowała poza 
uważyć, lt wsród widzów był~ 
& sędziów klasy paflstwoweJ. 

Punkty Zdobyli: clia wtoknlarzy: 
Sm1g1eli;kt - 14, Jańczyk - li 
Zvllńskl - 8, Czaplicki - 7, Kuli· 
gowski - ł, Jabłoński, Kaczma· 
rek. Wiinlewski - po 3 I Wolcie· 
cho wski • - 2. Dla Budowlanych 
Wawrzyniak - ii, Skrzyciytl.5k.l 

12, Rucz;yflskt - I, Kleczkowslt1 · 
8, Franlr.tewtcz - ł, GllńU;ł 

r s. 

Pod li~owymi koszami 
W . pozostałych meczach o 

mistrzostwo ligi ko~zykówki 
męskiej do największych nie· 
sPod•ianek zaI.czyć naleiy po· I 
rażkę Gwardii krakowskiej na 
Jej wla~nym terenie. Gwardia 
puerrala wczoraj ze Spófoią 
Gdańsk 31:42. 
Kołe;arz (W-wa) 

(Poznań) 73 :66. 
Stal 

CWKS - AZS (W-wa) 54:$6 

KOSZYKOWKA KOBIET 

AZS lW-wa) SpóJnta 
IW-wa.) 55:36. 

Kolejarz (W-wa) - Gwar· 
dia (W-wa) 46:35. 

Gwardia Kraków - Spójnia 
Gdańsk 48:35. 

Włochy-CSRJ:O 
GENUA (telefon własny). Odbył 

alę tu mlęd2ypail•twowy me„z pił· 
k.a'r1kl Wiochy - Cuchoslo•"cJa 
o puchar 'rollkowo·europejski, Za• 
wodom przY1ł11dało się 60 tys. '!fi· 
dzów. Zwycięstwo przypadło w 
udziale Wiochom 3:9 (?:O). Bramki 
dla nich zdobyli: w U min. z 1zu· 
tu wolnei;o Cevrello, w zs min. 
Rlcaglll ł w C1 mln. PandotrinL 
SaJlepszą formacją 'lf -druzynle 
wloskleJ był lotny, bardzo nie· 
hetpleunie atrzelaJący napad. W 
zespole cucho•lo„acklm n„jlepieJ 
•plsyVlała 1lę ddf!DSYW&. 

NOWY (Więckowskiego 1.5) -
godz. 10 - ,.Dziewczyn• z. 
dzbanem" 

POWSZECHNY (Obr. Stallng;rRd 11 
:ll> - i;:odz. 19. 15 - „Awantu­
ry w Ch1oqql" 

PM.<>'<lale teatry n•eczynne. 
OSRODEK PROPAGANDY SZTUKI 

(Park Sienkiewicza) god~ 
10-13 i 1.)-11.1 - wystawa pt. 
,,K~rykatur~ ~~ka." 

BAŁ TYK (:'/arutowlc za 20) 
„Wiosna" - l{odz. 16. 18. :;u'>. ! 

bramki\. Raz jedy11y %\elonogór• 
sklemu napadowi udało się wy­
wabić Szc7Urzyńsklei:;o w pole 1 

n im zdążył on wróci(, na 1wo1 po­
ste runel<, zabłocona plika leu•a 
juz pod si atką . Strzelcem tcJ 
b·amkl był Konieczny. A strzel­
cem ł bramki dla LodZl był rJe­
z1erskl. 

Jetell wypadłoby zwrllclt' na ko­
goś szc1egoln11 uwai;t;. to w p1P1 w­
szym rzędzie na Kokota I Ko· 
tm'nsk i e~o. gdyz obaJ Cl piłkarze 

apisywah się naJdzieimel. 
Ot uzyna z ,e\onogórska wniosła 

do gry w ielki zapal l ambicję. 

tej biom r.awdr.1 ęcza, ze p1zeg1a­
la w niezbyt w»sokim stosun:cu. 

Z bcis( piłkarskich 
Z okazji H z;a,zdu PZPR 
na w ielu boiskach Polski 
odbył11 stę m;ęd:;ymiasto­

we spotkania pilkarskie o 
zimowy puc11ar GKKF. 
Botska, na których ro;:e­
g rano p1erwsie mecze, 
byly uroczyście udekoro­
wane. KoiLcowe wynild 
walk wskazują, że ubte­
glo. niedziela piłkarska w 
Polsce nie obfitowała w 
Liczne niespodzia.nk.i. Wy­
i;1ra.ti przeważnie faworyci. 

Ol1n:tyn i Białystok 

Gdańsk 1:2 (0:1) 
Lublin -Warszawa 0:3 (0:1) 
Suzecln - Poznań 0:1 (O:l) 
Opale - Kielce 3:1 (1:0) ' 
Szczecin - Kraków 3:4 (1:2) 
Wrocław - Stalinogród 3:5 

(2:3) 
Koszalln-Bydgos:zcz 0:3 (0:2) 
Najblłżs:zym przeciwnikiem 

reprezenlac.U piłkarskiej ł.orlzJ 
będzie więc w tych rozgryw­
kach repr. StalinogTodu. 

li liga bokserska 
Gwardia (Sr;cr.ecln) 

rniwo (Bielsko) 10:10. 
- o-

• 
Budowlani (Poznań) 

gniwo (Kraków) 11:9. 
o-

Kolejarz (Sznecln) 
nla (Piotrków) 12:3. 

u-

Gwardia (Kraków) 
(Poznaó) 13:7. 

Słał 

I 

Kronika partyjna 
Ozlelnlea $ródmlejska: dzlł 

H bm„ o godz. 16, w sali 
konf„rennj l)_ej prz\' Al Ko~ 
cru<tkt ii · - rr ..,,.;_, ... . - .,ji..„ 

r 

dz le 9!~ n a r a rla """ rera1 ry 
po<l •tll ',\'OW ')'~h I nd!lzlflk>WyCil 
01·~nm,acJI pnrl~ j:iych. 

Dzi11łnlca Bałuty: dnia 15 
bm„ o 1oro<1z. Hl, w lokalu Kil . 
ul. Zglersk1ł 71, otlbęrl1ie się 
nar11cla kolporterów glńwnvch 
I odd7.lalow~Th W naradz e 
wi n ien wziąć udzlal członek 

e11:zekul) W \' kr u le I porlsta"" 
we) or.<(an l111cji part~'Jnet. od 
po w!f!d zla lny za kolror1.i1 
bro•zur społeczno • pollt)C'Z 
nvrh. 

W kalejdoskopie tygodnia 
GDYNIA (Przejazd 2l - Progra:ll • 

(l!mciw d nkumer talnych i kil! I 
tut al no· o~w\at''wy·ch: „Repr.r 1 

tuar z trxecie1 płaszczyzny", ·-------------­
„Moskwa-Symferopol", „Prze 
qląd sportowy 3 53", PKF 51-53 

110 Jurszawie kro.iii 
taku anegdota: Pe­

W•iego razu w11d:zial pru­
pagartdy GKKF po~1a­

nowil zrobić mesµo­
d2wnkę wszy~tkim ~ę­
dzrom i w11rt.uć specJaL­
n11 maczek wyruzntaJą­
Cll irh od. uwych akty­
wis ow. 

Opra:owano projPkt 
gra)ic:Znll znaczka 1 1t1y· 
słano do zakładu grau:er· 
skiego. Po pewnym cza­
Me ;Jracowntk, który wy­
sylal zamowieme, zo~tal 
teleforncznie zawtado­
mwn11, tż znaczki wyko­
nano i należy 3e odebrać. 

A to świetnie, uc1e­
sz11t się bohater anegdo­
ty - to zaraz tam u..y­
ślemy urzędnika dla zu.­
bran1a znaczków. 
· - Urzędrnka? - pa­

dla zdumiona odpowt1idź 
- to l samol'l.iód cię­
żarowy, na raz t11ch 
znaczków nie zabierze. 
One wazq 7 ton. 

Nasz bohater zdębla!. 
Aż siedem to-r{? 

Rzeczywiście ~ie-
dem„. Okazało się bo­
wiem, że firma wyko11a­
la znaczki w formacie 
me uzywanym nawet dla 
plakiet samochodow11ch. 
Rozpo:mncie teraz z !a„ 
twościq kazdego sędzie­
go. Będzie się z daLPka 
wyróznial znaC'zkiem, 
pr2esła n1a3ąc11 m mu ca­
lq pied. 

Takr to prezent zafun­
dowano sędziom. 

• • • 
Podobno Sokrates, ur.zo­

ny f1lowf greck1,mie­
u;al ną1ge11iolme1sze my­
śli, gdy przechadza! się 
vlicami stnrożytny<'h A­
ten Bylo u:ielu jego na­
śludmoców i niektór:lJ 
naiumi lud~1e sqdi 1li. ze 
nie ma leµ~zej recepty 
na mqdre rlyskus je i rt­
c:wne WIJ'Ot•rllJ. iak prz~­
prowadzać 3e w pozycJi 

- godz 18, 19, 20. 
Program dla najmlodsz\'ch 
0

Cudowny dzwoneczek", „Cz:i­

o 
o 
o 
o 

Rycerskie tarcze obronne czy znaczki SQ,Prtowe? 
Wyznawcy teorii Sokratesa 

namł, odpowiedzielibt1 rodzleJski kufer" - godz. 16. 

krótko: - A bo my wie- Mt!JoA GWARDIA (Zielona 2J -
my!... Trzeba przedeż „Dziewczyna o białych wio· 
co~ na boisku robić. sach" - godz. 16. 18. 20. 

Niech nasi potomni nie znajdą tego nawet w popiele.„ To prawda. A!e skoro MUZA. (Pahtanlrl<a 173) - „Poko· 
nie ma su~ pewności, CZ!I len•• zwycięzców" gad.:. 

Bramkowe kłopots 

sto3qce1. Fe;kty w11ka::o.­
ly jednak. ie ta teoria o­
pierała si-: na dość kru.· 
chych i raczeJ nieuza­
sadmonycli podstawach. 
Dlatego uiszustkie sale 
kon.terencyjne wuposa­
żono w wvgodne kr.ze­
sla, a nawet fotele. Nie 
męczy się człowiek z1J11t· 
mo, gdy ~iedzqc słucha 
sprawozdaii, dyskusji i 
obmyśla swój w mej 1'­
dział. Uważamy już za 
całkiem naturalne, \Ż 
wszystkie zebrania i na­
rady odbywają się „na 
siedzqco". 

Ale można, ;eszcze spot­
kać wyzna.wców teorii 
Sokratesa. Wystarczy by 
przejść się ktoregoś wie­
czoru na Plac Komun11 
Paryskie; 5, do siedzib li 
ŁKKF. Blisko setka co 
na3wytrawniejszych sza­
chistów stała w ltallu, 
stłoczona wokół swego 
przewodrticzqcego t go­
rqczkowo rozprawiała 
na najpilrt:ejsze tematy 
Czy można się dziwić, ze 
po paru gc.dzinnch, tak 
prowadzonego zebrania. 
ktoś be~groniczme wy­
czerpany uzna! za prO­
fanac1ę wprowadzt<nie 
do mektórych kawiarni 
łódzkich swchów i war­
cabów? Gdy cztowiek 
jest znużun.y i u:ycur­
pany, zd:;lny 1est wy· 
myśleć na1wii,;ksze no.1-
sensy. 

A le szadti:Eci nie buli 
;edyni, ktcrzy w staro­
greckich u·arunkach od· 
bywali <ebrania Tak 
dzialo się we w:::ystkiclr 
poko7ach ŁKKF, grbe 
przeprowadzano kursu, 

konferenc1e. zebrama„. 
Tlok by! cgromny, za­
brakło krzeseł, ba - na­
wet miejsca dla sto10.­
cych aktywistów sporto­
wych.. Tylko w dwu po­
koikach bylo pusto, głu­
cho i ciemno. Te ciem · 
ności nie pozwoliły na111 
odcz11tać napisu, do 3a­
kich celów owe dwa po. 
mieszczenia sluzą. Wie­
my tylko, że nie nalezo, 
do l:.KKF. A Le cz11 to by­
lab11 taka trudna rzecz 
otwierać owe pokoje 
wteczorami, gdy schodzq 
się z caleg~ miasta dzict· 
lacze i radzą nad spra­
wa.ml lódzkiego sportu? 
Przeciw pragmatyce 
służbowej to chyba. nie 
wykrar:za. A ludziom o­
gromnie ułatwi zycie 
pracę. 

• • • 
IJY jrontem do mlo­
lł' dzieży! Nasze bra­

my sta,dionów i sat są 
sze.,.oko przed nią o­

twarte! 
Hm, itd razy slyszalo 

się 3uż podobne dek.la.­
mocje. A z 1akim prze-
1ęc1em mówili o tym 
łódzcy d~iałaae. Aż ze 
wzruszenia lza kręctła. 
stę w oku. 

Tymczasem numne 
hasła me wszędzie są 
jednakowo reahzowa­
ne. W Lokalu. Ogniwa, 
gdzie mitści się duża 
sala gimnastyczna i kon­
centruje caly ruch teyo 
zrzeszenia, wist na ta­
blicy małe oglosume. 
Nawet kolorem papinu 
i formatem nie różni się 
ono od mn11ch zarządzeń 
i komunikatów. A 3e-

dnak treść tego oglo~ze­
'1ia zaslugu3e na prze­
druk. Oto ta treść: 
Wstęp do gmachu ZS 

Ogniwa mają jedynie ci 
członkowie, którzy po­
siada.ją legitymacje 
czlonkuwskle I uregulo­
wane składki. Po­
stronni, u których oka­
że się, Iż nie należą do 
koła sportowego Ogniwa 
- będą wyproszeni z 
rmachu. Oporni b~dą 
wyproszeni przu organa 
MO. 

Zastanówmy się, co ma 
robić mtodzież, która. 
zamierza czynnie upra­
wia.ć sport i w przy­
s~łości reprezentować 
barwy Ogniwa? Ch11ba 
na. u.licy stanąć przed 
gmachem tego zrzesze­
ma i woła,ć jedno§taj­
n11m, żałosnym i;1tosem: 
- Dajcie nam legityma­
cje! Wpuście nas do sa­
li! Po2wólcie nam ćwi­
czyć na wasz11ch przy­
rządach! 

18. 20. 
sędzia pitkarski popełnił PIONIER (Fr ancl•zkanska 31) 
gaffę, raczej wypada mu „Taras Szewczenko" - godz. 17. 

Ć Ul 
zaufać, a nie otwiera POLONIA (Piotrkowska 67) 
u.sta od ucha do ucha.„ „Lubow Jarow'lj<1" Il ser. 

Pr•episy gry w piłkę µoclz . 14. 1G. 18 20. 
'"' PRZEDWIOSNIE (7.e1·om•klego 741 

nożnq posiadajq niev,ąt- 1 _ „Przyqoda na Mori:u Czer· 
pliwie wiele zagadek dla wonym" - godz. 18, 20. 
zwyklego laika, tpteż ni- I MAJA (Klllń~k1e~o 176) - „Z11· 

d h b d t d t k 
kuan• piosenki - godz. 17 

g y c y a o q a 19. 
długo i tak namiętnie REKORD (Rzgowsk11 2) - „Błysk 
me dysku.towano na. ten przed świtem" - godz. 18. 20 

. . ROMA (R7.l(OWSka 84) - „Rodzi· 
temat, 3ak po ostaLnieJ na Artamonowych" godz. 
recenzji malej bros.wr- 18. 20. 
ki o przepisach gr11 w SOJUSZ (N owe ZlolnoJ - „Pomy­
pi!kę nożnq. ~~;'ó. 1pruclawca" godz 

Podobno kibice (szko­
da, że nie pilkarze) ulo­
żyli specjalną grę towa­
rz11skq, skladajqcq się z 
samych zagadek z prze­
pisów pitkarskich. 

Na.wet plywa,cy zttin­
teresowah się tq gałęzią 
sportu. A jakże. I oni 
również zastanawiają 
się, kiedy sędzia może 
uznać bramkę, a kiedy 
ma prawo nie wskazać 
ręką na środek boiska. 

Fiywacy Gwardii w 
sweJ gazetce zamieścili 
nawet taki rysu.nek. 

SWIT (Bałucki Rynek) - „Mo)11 
uniwersytety" - godz. 18, 20. 

TATRY (Sienkiewicza 40) 
„Sprawa do załatwienia" 
godz. 16, 18, 20. 

WISŁA (Przejazd 1) „Młode 
serca" - godz. 16. 18. 20. 

WŁOKNIARZ (Próchnika 16) 
„Ostatnia bitwa" - godz. Ul, 
18. 20. 

WOLNO~C (Przybv~zewBklego 16• 
- „Lubow Jarowa)a" li ser. 
- 11:odz. 16, 18. 20. 

ZACHĘ:TA (Zgierska 26) - „~­
wizor" - godz !6, 18, 20 

DWORCOWE (Dworzec Kaliski) -
„Mlstrzosbtfa zimowe", „Pod 
wodni\ karp11", „Przyl"Oda 1 
technika", „Maminsynek", PKF 
50-53 - godz. 16, 17, 18, lfJ. 
20, 21, 22. 

Ważne dla prelegentów TWP 
Dziś dnia 14 bm„ o godz. 17, 

w lokalu zarzadu Wojewódzkiego 
TWP ul. Piotrkowska 68. odb~­
dzle · się naracla robocza preie· 
l{entów Wojewódzkiego Kota Pre 
legentów, Porząóek dzienny: I J 
rota I zadania pralegenta w śwle 
!ie uchwał IX Plenum KC PZPR, 
2~ clysku•ta. 
Obecność obowiązkowa. 

Dotychczasowa 
obserwacja. pracy 
Ogniwa wskazu­
;e na zu.pełme In­
ne fakty. Ogniwo 
interesu.je si~ 
mtodziez<1,. W11clio­
wało nawet duże 
sz.eregi u talento­
wunych sportow­
ców. Szybko więc nie- Jako. szkoda, te tch 
wątpliwie spali swe koledzy l sekcji pitkar-

Dyżury aptek 

oglosze~ie, a\y 1e- ~kiej, a więc ci zdawa-
d11nie w piecu pozostał toby się najbardziej 
po nim ślad. kompetentni, rtabrali 

• • • wody do ust i na tama.eh 

Gdubu wszustkidi try­
bunowych krzyka­

czu zapytać nagle, po co 
.~ię tak wniebogłosy drq . 
z całq pewno.kiq, wzru­
szajqc przy tym ramio-

noej gazetki nie w!ljaś­
ri1ti tej zagadki. Ale 
przy ok.a231 warto to wy­
iaśnić, że bramka zdo­
IJyta ? autu - nie zasta-
n.ie u.znana. 

Dzisiejszej nocy dy:l:uruji\ na· 
stępujqce apteki: Llmanows kicp:o 
1. Pio trkowska 193. Plotrknwsk.1 
25, Łap;lewnl<' ka 120. P1otrko~· 
ska 307. Naru!owlcza 42. Gda n· 
• ka 90 . Armil Cur w o ne) 8, Sr eb· 
rz v1i~ka 67, Al Ko~ciuszki 46. 

Oyiur polo:l:niczo-qinekoloqi-
czny: od 11:ndz. l:l rlo 2n ct,·zuruje 
Szpital im. Cur;e Skłodowskie.i. 
ul. Cur le·Sklouowsklej 15, ort 
.»:odr.. 20 cln fl d vrnruje Szpit al 
Im, dl' Ił. Wolf, ul. Lag1ewnic" a 
3<1. 

Komunikaty 
Łódzkiego Otrodka 

Szkolenia Party1ne90 
Dnia 115. xn. 53 r. (w•orl!l<l. o 

godz. 17, w loka:u O~rodka, przy 
ul. Traugutta 1. odbędzie sie wv 
kład dla grup,· ~amoksz:alcen:a 
z dziedziny rtlowfl!, który nie 
odbył sic clnia 9 Xll. .'i3 r. 

* * „ 
Dnht 16. XII. 53 r. , o srodz. 17. 

w lokalu Ośrodka. ul. T1·aug11Ua l, 
<'rlhcdz1c się wyklad rlla grupy 
•;imoksztaken\11 w 7Rkreqle poi· 
sldei:o ruc hu robo:niczego, 

Odczyt w WDK 
Dzl~. o godz. la. w Wojewórl~· 

l<lm Domu Kultul'y, ul. Trau11:utta 
18, zostanie wvgtosr.ony odcz:>t 
pt. „Jak powstała chemia". 

[1J1tntii1 
- ---~ 
PONIEDZIAŁEK, t-4 GRUDHIA 

19S3 ROKU 
ŁóDt - FALA 230,1 m 

WIADOMO$CI: qodz. 5.05, 6.30, 
7 .55, 12.0-4, 17.00, 21.00, 23.50. 

6 OO Gimnastyka. 6.10 Kalen· 
darz radiowy. 6.15 Wiadomoś~I 
dla wsi. 6.20 „Kto zwycięży" -
rep. 6.50 Koncert poranny. 7 20 
„Z mikro fonem przez miasto i 
wieś", 7.30 lnform:i.cje. 8.00 Mu· 
zyka t'OZl')'WkO'W>l 12.15 „Nit 
swojską nulę". 12.45 Audycl'i 
dla wsi. 13.00 Kor.cert o r kie«trv . 
13.40 Utwor y fortepianowe. 14.00 
Prog1·am dnia. 14.10 Ola. kla~ 
III-IV. 14.30 Muzyka operetkowa. 
111.10 Dla wychowawczyń przed­
szkoli. 15 15 Cyga11skle pleśni. 
15.:JO Aud. dla dzieci. 16 OO 
Wszechnica Radiowa. 16.20 Opo 
w!aclanle dla dzieci pt. . Literki w 
teatrze". 16.35 Słuchamy lódz. 
kich solistów. 17.15 Mozaika m~ 
zyczna. 17 .30 „z mikrofonem 
przez miasto I wie§". 17 .45 He· 
portaż. 17.55 Muzyka rozrywko 
wa. 18.10 „7 dni sportu łódzkie· 
p;o" - aud w opr.ac. L. Szum· 
lewskleP:O. 18.20 ,.Porównajmy'. 
18.30 Mu:iyka 18.56 Radziecka 
m u zyka kameralna. 19.10 Raólo· 
wy kul'S języka rosyj.5klego. 
19.30 Muzyka l ak1u11lnośc l. 20.ou 
Audycja literacka. 20.'.!0 Muzy'<a 
popula•·na. 21.2'1 Wiadomości 
sportowe. 21.36 Muzyka tanecz­
na. 21 50 „z :l:~·c la ZSRR". 22.21) 
Opera komiczna. 

Ważne telefony 
Poqotowie Ratunkow" - 254-4-4 
Stra:I. Pożarna - 8 
Miejska K<'mf!nda MO - 253-150 
Mietski Ośrodek lnfonnacjl 

159-15. 

14 grudni~ 1933 r. (nr 298) 

.Dwunasta lista 
nagrodzonych w konliursie 

„Co wiesz o Kraju Radł11 

22.51. Damitcka Jadwlqa, Zielona .53 - flakon pe.·rum, 2252. W•ą· 
nar Teresa, Hui:toko. gm. Wo1.nik1. pow. Piotrkóv. - s karpe!Y, 
~~53. Wldł~ Kry1tyna, Sokola 16 - rondel, 22.34. l(ułmlerski J;:n, 
S•k. or.c. „H" - beret Cllcowy. 2.2;;5, Smołąqa Tadeusz, Z~po!.~k;~J 
87 - pidzama męs'.<a. 22.56. Szymanczyk Daniela, S'. ... alna 2 - ml· 
s:.C.a, 22.'j7, Millu Anna, Wlęckowsklego 37 - dam•kle pa'llorJe rł•l· 
1110\ve. 2251! Wolak Teresa, Grlat1sl<a 164 - pudełko mydeł. 22.'i!I. 
ł!u• lqn:.cy, Pabianice. t.ąl<owa 41 - ref<'' my dam• :<te. 226•). 
Urbańsl<a Anna, Abra.mowskleQ(o 18 - pledzik. 2261. Ruta Mar111, 
\\ f' i·cella 10· l:l - apasz:-a, 2262. Trzciński Franciszek, \\'\eluń, 
18 Styczni~ 3 - wieczne pióro. 2263. Mielczarek Bronisława, 

Zgier z. Dubol• 21 - wanna. 226~. Fiqinska Jadwiqa, Naru1owic7,a 
2 - popiel'llcz.:.C.a srebrna. 226.5 Gałecki Antoni, Koluszki - Dorn 
kolelowv 32 - i<upon na koszul~, 2266. Milczarzcwicz Wacław, 7.'I 
katna 17 - portfel •kórzany, 2267. Kustosłl< Rysza.ni, t.eczyca. 
Pa'\w1; Lt~eum Podago11:. - komp•e· błel!r.ny. 22l>C1 Szyndl•r Jan, 
Nawrnt 2 - ska1·pety, 2269. Bem• Zof'a, W1ęclmwskle<!o 2.3 - 4 p. 
hel'~\ v. 2270 Marciniak Tadeusz. Rokicka IO - m1°ka ?.271. 
Stas1~k hn. Zakąina 45-tat·~a do Jarzy n, 2272. Bo~owski Józef, t...a· 
i: ;~wn it '<a 2-17 - 10 biletów do kina. 2273. Kudr„wcew Hel•"a, 
~~hla t' '1·1< ~ 50 - komplet b\~117.ny 2274. Jaął„łło Jadwiąa, Zgle1 z, 
(l;nwct.kl 2 1 - 2 r.;~rn1kl frotowe. 2275 Zielińska Wl!ronika, Wal· 
brz-ch, Swler czewsk\011;0 61:1 - Wl\h7.ka. 2271:1. Liber Zoha, Brzo1n· 
wa 17_ - wypranie pell,y, 2277. Geruda Edward, ~owv JńzeMw 12, 
P "' Kon•lan ·ynów pow ł.ńdż - .garnek. 2278. Gołębiowski Zenon, 
Sosnowa I 1 - taboret. 2279 Wardziak Ryszard, Zachodnia 80 -
k!','mPIF" rleccrow)' 2280. Jędrz:yckl Lech, I Maia 73 - ~arrret:, 
2~81 Trubuch_owskl f'ranclsz•k, świerczewsklep;o 51:1 - pow!ncz· 
kil. :7282 Boronczyl< Czesław, Piotr·ków S1alł •1a 48 - bluzka, 2281. 
ś~us?rcz~k Anna, S1.c~ytowa la - 1<111m, 2W4 Sz:amowicz Pola, 
S1en;<lew1cza 34 - komplet rondłł , 2285 Kosiński Jerzy. Krze\<0· 
wa 31 - ko mplet s1·chrnvr.h 1y;.eczek. 2286 Kosma Irena, F11bry. 
czna 19 - ~r·alka. 2287 Bacewicz Helena, Zaką n:i. 67 - wycz~sr 
c::_ente .11:ał'nł.uru. 2288. • M11cewicz 'Z.yqmunt, Pahia,!ce War ~?awsk~ 
8" - wełniany komplet dzlecli>cy. 22119 Batko Leokadia, RM:ycl<•~· 
go JO - m11.,,--zvnkR elektr.. cz na. 2290 Jo\czyk Stefania. ?.erom•'< t'" 
go 67 - rękawkzkl wełniane. 22!ll. G°'ciml•ka Halrr>a, Pc>larn" fi~ 
- komplet ~nta·lanlowv. 229:1. Libera Zdzisław, ( m te Sklo<lo .v­
skie_t 31 - pop!elnlcz1<a s1·ebrna, 229,ł. Mataśka Zdzl"'""'a, Oh1·. 
S alrngradu 33 - kupon na bluzkę. 2294 Fory5rnski K"lzimierr, 
Tramwajowa 3 - S>erwetl<a. 2295 Bryll<a Pe!aqia, Zgierz Closnnw­
ska .52 - . 2 p kawy, 2298. Erlich Kazimierz, Bnjownikow Getta 2l 
- pralka, 2'.!97. Modrzejewski Włady1ł2w, Zielona 57 ..., po, tument 
- hutnik. 229R. Elmrych Bronisław, Zygmuntows'<.• I~ - c:zajn1 < 
2299. Powierza H"nryk, Nawrot. 8 - mcsl<ie pantorle domowB, 
2300. Jał"llcka Zofia, Andrzeja 3 - 2 p. kawy. 

2101. Jarouek Jónf, 1.a1·zewska 56 - rondel, 2:m2. Plodowska 
Liliana, Z<iuńqka Wola. Łaska 73 - pończochy. 2303 Trzeszczak 
Boqdan, Węrlkar„l<a 14 - miska, 2304. Rychllnskl Mirosław, 
Rzgow~ka 1.11 - ko.~zula. 2305 Oleszczak Janusz, Gor·czyn 1 l p ta 
t,ask. pow. t.ódt - 2 małe rondle, 2.J06. Swietlicowy Zespół Czy­
telniczy przy Zasadn. Szkol• MeUl.-Odlewn. w \V!e:unlu pl Kazi· 
mlerza Wleklego <ł - fj chusteczek :.!:l07. Lewandowska A.llcJa, 
Górna 2 - powloczka, 2308. Rzymska Irena, L1manows«lego 56 -
l p . .sardynek, 2309. Furmański Feliks, Sandomierska 5 - masz\ n 
ka do mięsa, 2110. Tomczak Mirosław, Prńchn'ka 11 - rondel, 
2811. Z1~Jlńsk11. Cecylia, Tar'!'OWB 34 - komplet clo golenia. 2312. 
Wolniewicz Ludwll<, Drewnowska - miska, 2813 Swietlickl Jan, 
Kielce, Zielona 26 - taca, 2314. l1zczak Krystyna, Oppmana 19 -
67.nur pereł, 23J.5. Madej Waldemar, Gcla1\ska 6.5 - rlakon kryst· 
talowy, 23 !6 Rokicki Roman, Skąlna 29 - 1eczka, 2.117 Jabłonslcl 
Jour, Łowicz. Zabla 6 - kaczka. 2:118. W1śniews1<a H"nryka, Poc\­
trieJsiGl 16a - teczka. 2319. l<lepacz Stefan, Wanlzvi1 p·ta Kuro­
wice, pow. t.11Sk - w1aln1a, 2:120. Wi$niewski Franciszek, Pabianl· 
ce, 7 Listopada 29 - papierośnica, 2:321 Sonta Zbiqniew, t,owł.:z. 
Ż) miersklego 8 - ozdoby choinkowe. 2322. Bucz:kO'Wskl Włady­
sław, Zamenh<?ra 29 - rla:<on wody kwiatowej, 2321 Zieliński Win· 
centy, Warnenczvka 48 - skarpety wełniane 2324 Kubac:k1 ~le­
c:zyslaw, Krośnll'ńska 6 - 500 kg węgla 232.5 Usielska Maró'I, 
Sanocka 24 - komplet szczotek, 2326. Górski .t.ndrzej, Klllńskle· 
go 205 - komplet rondli. 2327 Pr-zybylska Julla, Zp;•eł'z. C!owow­
!>ka 4 - kaczka. 2328. Drzewiacka Marla, Gda1\<ka l I 2 - szalik 
wełniany 2:J29 Nowakowski Cezary, Piotrków Stallna 64 - bran­
SC!letka srebł'nS. , 2330. Podkańska Helena, Młyna1-ska 15 - 2 o. 
kakao. 2331. Gilskł Michał, Zelów, Kośclu;;zkl 7 - komplet do go· 
lenia, 2332 8zdur11<I Roman, Zródrowa 11 - sukieneczka. 23:13. 
Rada Zakład. przy .._b. Zakł. Drzewn. Przem. T-!ren„ Pabianice. 
K1lltiskie,Q(o 37·39 - album „W!1 Stwosz", 2'l:14. Rojek Andrzej, p„. 
blanlce, Skar11:t 29 - pudełko rarb. 2:1~5 Kotwica Piotr. Lipowa 61:! 
- szal wełniany, 2336. Krzystane~ Jadw1ąa, Zamuina 3 - apa•z· 
ka, 2337. Stankiewicz Władysław, Młynarska 83 - talerz do owo· 
cńw. 233A Michalak lr•na, Al. KMciuszki 22 - kaC'zka. 2J39. P• 
ruq3 Krystyna, Wałowa 8 - :i p sk11rpet, 2340 Męka„skl Star>•• 
sław, Łączna 1.5 - popielniczka s··ebrna. 2341. Pranek Maria, Pie· 
niny 30 - taca, 2142 Matz Jolanta, Hurora 24 - butv narciarskie, 
2143 Kluszczyńska Janina, ,Wńll'Ztlli~ka 37 - apa•zka 234-4 Mo­
drzejewsl<a Helena, Grabowa fi - kaczka, 2:14.5-. R"chtsleqel Gr•· 
tyna, Zamenhofa 29 - pończo•zld, 2146 Wolf Lonqin, Krucza 9 ·­
taboret. 2:147 Prawicka Jadwiqa, Wschodnia 3H - wazon, 234'1. 
Michalak Zdzisław, Przybys1ew~klego 160 - szal wełniany, 2349. 
Rytczak WiHława, Rąbleńska 38 - gęś. 2350 Muz1oł Stanisława. 
B1·z„zluy Ok1·ze1 3 - kompla1 do itnlenla. 2:i51 Kólrolak Sabina, 
Sterana 12 - 2 p kawy, 2:J52 Kurowski Witold, 'llenkiewlcz:ll „1 
- skarpetv. 2:J15:3 Stachowska Mirti, NarOdowa 9 - kilim, '.! 154. 
Białas Czesław, Dwer•nlck(e~o I 3 - '2 lńtka meblt'we. 2355 Wolo· 

~.1~z z~n~~utz, ~l?c.~„.~eJt~\.m/O~i~ i~~i ... \Yi!'\<.m~f:''~~k~ P~~ i. 
plu~zow' 2:i:11 Ł9ckl Zyqmunt, "'awro1 24 - kupon na spodn\e, 
2~;;11 tłllbn11r Henryka, ?l!IHZllB 18 - purlelko myrlel. 2'13!1 Błasz· 
czylł Sab•n•, t.ll!l:lewnlcka lff:l - purlelkn ~arclyn'Jk, .i.wo Ma\zner 
lu. W~rhodn!a 45 - flakuu wo1ly 1<w11t111wej, 2.s(il Jastrztbska 
Antonin•, Fr-anc:lszkań~ka 7 - mlqka 2''62 C.rochulsk• Stanlslaw, 
Ksawe1 ńw 94, p la Pabianice - 2 p kawv 2'16.1" Kędzior Michał, 
Klllń•kfego 166 - miś pluszowy. 2.164 Starczewsk" Antontne. 011· 
nllnw~kle~o 5 - beczka, 2:l65 Zenfler Kazimierz, Zielona 14 -
komplet rlesernwy, 2:166 Linka Jan. Pintrkowqo<,1 47 - ozrlooy 
chninkowe. 21B7. Pudlarz Zyqmunt, Ohr S' alln111'arlu 46 - po­
włoczka 21119. Jaszczak Halina, 7eromsklego 29 - bilet do tea: n1 
2:170 Nawrocka Krystyna, Mickiewicza 17 - kaczka. 2~71 . Zaręba 
Jerzy, Ą·1<1rze11t 39 - wlarlro. 2172 lmperowicz Zbiqniew, Dr·<>w· 
no" ~ka .~ - rhlehak 2:l7.J Pisarska Barbara. Obr S!Rlln.11:rad11 .5 
- w1•1dro 2374 Jeżewski Jerzy, llm·zi<a ~6 - p!H<a do sia1kńwkl, 
2375 Górna Wanda, ś<'leitn). p ta Kan11er\s~ pow. Plntrl<ów - su· 
i<leneczka, :i:17ti Plwonskl Janusz, Tnr•11nwa 4h - 10 biletów do 
kina, 2177 Zrzeszenie Sportowa St;irt - Koło nr 2, Gidle, Karrur.l<a 
A - ozdoby choinkowe. 2:178 Pietrzak Bron1sł11wa, Gdańska 5 -
apaqzka. 2'l79. Dury1-Florczak Zofia, t.fC'Z> ca. Nowotki 12 - wla· 
dro 2.1110 Mariański Euąenlusi:, Zr·ód!11wa 15 - 4 p. herbnly, 2'J3l. 
Michałowska Anna, Pahianlce, Llmarmw~klego 2R - serwetka, 
2.1112. Walczak Stanisława. Gtowno W Z Mol nr 3 - to1·ebka ko· 
emetyczka. 2:J1l.1 Kopalska Michalina, Narcyzowa l<l - 2 p . kakąo, 
2:184 Am•r Jadwlqa, WólcMńska 224 - d7iec1~·ce ubranko weln'a· 
ne. 23tl5 P•wlowicz Wal•ntyna, Piotrków. 011hrow~klego 16 - po· 
dom ka, 2 !Ho Rydczal< Eleonora, C1ęq1ochowsl<a 14 - buty, 23rl7. 
Szymansl<I Boądan, Pahianlce. Nowotki 24 - pudl'łko mvdeł. 2:iaa. 
Kott Blandyna Pahia11l('e, Knns1ar11.vnow•ka fi2 - hluzk11. 2309. 
Swarc1m1cz Zofia. lliel.'<ko Plac Zwycię~lWR 3 - bezrckawnll<., 
2;1rio. Tomczyk Irena, Sieradz. Kole~la<'ka IO - purlelko m~ clt>ł 
2:;!1! Rosiak Edmund, Toma•?.OW, M1rerk1ego .'i9 - Q(arnkl 2.1;1.2. 
Czubryt M•ria, \\':'llt'zat'lska :17 - b•lel rlo ten1ru . 2:l93 Barski ló· 
uf, Ko,•ywo. pow Raclom~ko - 2 pudełka sar·óynek 21lł4 Galert 
Jan, Zóuńska Wola. ł.11~ka A I - l~.<;l;\l.!rn. 2~P5 Szpotan Jozef/ 
Zlo\no 22 - ro11clel, 2.396. Tyborowska Ewa, lullr.nnwskR 34 -
ubranko narc-lar ~kle, 2:~97 Kunikowski C.rzeqorz, t.uszc1anowP!<, 
pow <1ostYntt1 - klosz do qpra, 23PA Piotrowska Jadwiqa. Gdna· 
ska 11 - serwell<a 219R. Elaszk1ewlcz Janina, Ary e1·zystów 22 -
2 ręcTn!kl. 2400. Paprocki Wiesław, Koluszki, Br·zezlńska 12 -
miś pluszowy. 

Dalsze listy nagród w numerach następnych. 

Szesnasta lista ofiarodawców nagród 
Skierniewickie takłady l"rzemysłu Terenoweqo w Koluszkach: 

Tartak Mjtchaniczny w Koluszkac;h; Pomocnicza Społdz1einia Ru· 
mleślnicu Branży Metalow•J 1 Elektrycznej; Wo1ewodzk1 Zarząd 
MlaJsk1eąo Handlu D•tallczneqo; Zą1ersk1e Zakłady Przemysłu Te· 
renoweqo w Zqlerzu; Ozorkowskie Z11kłady Przemysłu Baweln1a· 
neqo w Ozorkowie; Powszechna Społdzielnia Spo:t.ywcow w Plolr­
kow1•; Okn1qowy Zarz~d Technicznej Obsłuq1 Rolntctwa: K:Ko 

'TPPR przy Z;ikład""'h Przemysłu Odziei:oweqo Im. dr Wieckow-
sk1•qo; Spółdzlelnra Pracy Instalacyjno Budowtano-Technlczna i 
Eiektrom•chanlczna „Motor"; Spółdzielnia Pracy „Slusarz'" - ul. 
Zachodnia 33; R;ida Zakładowa przy Łódzkich Zakładach Farm<I· 
c•utycznych; Łódzki• Okrfqowe Zakłady Młynarskr" w Kutnie: 
Zespół Adwok;icki w Łtczycy; Centrala Tekstylna - Hurtownia 
Wyrobów Bawełnianych I Lnumych; Spółdzrelnia lnwałldów ,Ju· 
trzenka" w Brzezinach; Spoldzielnia lnwalldow „Zqoda" w Kon· 
stantynowie; Gminna Kasa Społdz1elcza w Kutnie: Nadlesnrclwo 
Naqórzyc• k·Tomaszowa; Warazaw5kie Biuro Projektów Encrqe­
tycznych; Centralny ZarZOłd Przemysłu Drzewneqo; R;u:la Zakłado­
wa przy M1e1sk1m Przedsitbrorstwre Produkcji Pomocniczej; la· 
kłady <>astronomiczne w Piotrkowie: Zakłady Wydobywcze Piasku 
w Białej Górze w Tomaszowie; Zasadnicza Szkota Metalowo-Elek· 
tryczna w Tomaszowie; Tomaszowska Fabryka Dywanów i Chod· 
ników w Tomuzow1e; Oddział Zaopatrzenia Robotn1cHqo pr:z:y 
Tomaszowskich Zakładach Prz„mysłu Wl!lnianeqo w Tomaszowie; 
Łódzkie Zakłady Obuwia; Spółdz1eln1a Pracy „Sława"; Wytwórnia 
Ch•mrczna nr 1 a w N1ewiadow1e; C11ntrala Produktów Naftowych: 
Łódzkie Zakłady Przemysłu Piekarnrczeqo; Gminna Spółdziieln1a 
„Samopomoc Chłopska" w Gorzkowicach; Spółdzielnia pracy 
„Zbi•racz Odpadkow" w Piotrkowie; Zakład Zbytu Enerq1i ' Elek· 
trycznl!j w Warszawie; Usłuqowa Spółdzielnia Praey im. H. aw.• 
ckiej w Tomauow1e; Nadleśnlctwo Panstwowe w Lub1„niu; akła· 
dy Prz•mlslu Pasmantery)neqo; Piotrkowski Rejon Lasow Pan stwo-
wych w odzi; Nadleśnictwo P:tnstwow" w Klckach; Łódzki Z•· 
kł.,,dy Chemiczne Przemysłu Terenoweqo; Zachodnia-Łódzki Za· 
kłady Remontowe Maszyn Włókienniczych; Zakłady Przemys Ba· 
wełnianeqo im. J. Stalina Zaklad C; Miejskie Prudsięblo 
Gospodarki Komunalnej w Piotrkowie: P1otrkowsl<a Fa 
Okut Budowlanych Im. L. Waryńskieąo w Piotrkowre; Prez 
Gminnl!j Rady NarodoweJ w Katarzynow1e; Zwu,zek Zaw 
Robotników l Pracowników Prumyslu Wlók1enniczeqo w 
szowle, Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chlopsl<a" w Sui 
cach: Wolskie Zakłady Przemysłu Barwników w Woh Krz 
pGrskrej; Spółdzielnia Pracy Konserwacyjno-Remontowa „E 
budowa" w Piotrkowie: Spółdzielnia Pracy Robót Metalowy 
Próchnika w Piotrkow11e: Spóldzielnia Pracy Zbieraczy Odp 
U:l:ytkowych w Tomanowi•; Miejskie Przedsiębiorstwo Ocz 
nla. 
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